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WYCHOGZI CODZIEŃNIE RAHO OPRÓCZ BAI POŚWIĄTECZNICE. 
Adres Redakcyi i Administracyi: Kijów, Kreszczatyk 38. 


Telefony: Redakcyi Ne 24-64. Administracyi Ne 16-72. 


mies. kwart. półrocz. rocz. 
W kraju  1— 3 6.— 12— 
Za granicą 150 4.50 8— 18.— 
Za zmianę adresu 30 kop: 
CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz petitowy lub jego miejsce 
przed tekstem 40 k., za tekst. 20 k. NEKROLOGI po 40 k. 
od wiersza petit. za każdy raz. W rubryce „Nadesła- 
net | w tekście wiersz petitowy lub jego miejsce I rb. 
Zwyczajne małe: za tekstem Od wyrazu po 4 k., po- 
szukiwanie pracy po 3 k., przed tekstem podwójnie 
Dołąszenia po 10 rb. od tysiąca i koszta pocztowe. 


Numer pojedyńczy 5 kop. 
Prenumeratę i ogłoszenia przyjmuje Administracya, 


PRENUMERATA. 
s 


Rękopisów Redakcya nie zwraca, 


Administracya otwarta od g. 10--4 po poł i od 5—7 
wieczorem. 


Ogłoszenia przyjmuje się do godziny 6-ej wieczorem. 


Towarzystwo Anonimowe Samochodów 


ś.Tr. 
Ze Straszyńskich Józefa Gabryela 


| LECZNICA Chirurgiczna i Terapeutyczna 


Wraz z ambulator, dla etorych przychodz. i pracownią dia badań diagnostycz. 


SAS-LISKOWACKA s: od dnia l-go lipca r, b. przenosi się 
tl o VOTO ma zaeyć zaiądomić Sranowoś Pubicenote, 2e ca 1 || do Nowego Specyalnie zbudowanego gmachu przy ul. Puszkińskiej 1 22a. 


WIENIAWA BRONISZ 


po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Św. Sakramen- | 
tami. spoczę'a w Bogu dnia 29 czerwca 1913 r. w Kijowie, 
pr.eżywszy lut 58, o czem zawiudamiają przyjaciół i Kre- 


wnyca stroskani 
MĄŻ i SYN. 


Otwiera w 


Kijowie ||gtrzymino nowe modele samochodów 


(ERLAND 


KRESZCZATYK 22. 


de LUXE 


Kamienise-Podolski 


Preuumeratę | ogłożrenia de 


„Dzienaika Kijowsk." 


przyjmują! 353 


SKŁAD FABRYCZNY 


SAMOCHODÓW 


dia jazdy miejskiej i podróży, 


Ciężarowych i Autobusów pznysłowych 


przemysłow ych 


10132. $ 


Ka £ 


Teate Miejski. 


Derexova Mi. Topor-Bagro- 


| wai W. Bołchowskhiegc. : ; Ę P Í Skł i Í 
A Bas. Anie e. w A Exsponaty demonstrują się na, B. Pruslaawska (Skia atsgraticzay 
ie „Państwo Meyer" qowskiej rolny w 3 aktach. 


Księgarnia Polska 


d s i || U s. s . 4gpeQ a 
i zPoszedi w góre” cesa emna | |zo(dnOYIKKIEJ Wyslakie W KioWE | 
piama. Cess orta, $20 zi Sery, egitate przy | Cana Gwint: Ace «a 


» 224 0»; 4,500 
(z dostawa do wszystkich miast Rosyi). 


Jedyni reprezentanci na całą Rosję 


(deski Bank Kupieoki 


komedyc „DOBRZE SKROJONY FRAK i „„,ZBURZENIE PUMPEI”, 
9577. 


Banatka, Ćjsawka 
i Sandomierka 


£1mówienia na nasiona oryginalne przyjmują: 


| SKŁAD CENTRALNY NA CAŁĄ ROSYĘ: ULA 
"PETERSBURG, Kronwerkski Nr i3, 


Kosztorysy i katalogi gratis na pierwsze ządanie, 


Rzeczywiście trudno 
sobie wyobrazić, do ja- 
kiego stopnia Są skuteczne regu- 
larne zmywania włosów P xavo: 
nem. Pix .von jest to delikatne 
piynue mydło 
dziegciowe po- 


Skład koronek Kijów, róg Lute- 


LUIS, bel-elage 


rańskiej i Kresz= 
płótna i bielizny 
Firnaa egz. od r. 1882. Telef. Ne 11-57. 


czatyku Ne 29. | 


Płót i t kie i kost kie. Bieliżfta 'stoł i pościel; a 8 A 
3 u a L A e me Bielizna dk». Buska i dzika FWY prawf figeni. (omisyjny Oddział zbawione za 
[0J6WS | i [a 0WS I pon a rere F e-win taniny fabry | pomocą spe- 

a Kołdry, chustki, dywan dniki, f i H 
j š tuiowe 1 automatyczne, Koroukų hafty i pohczochy, pt Aaa aa ODESA, Ryszeliewska Ni 10, telefon 40-58, Sapre opa- 
ds. 7 i niki do bydropaty! 1 t. p. towary, ) EDTOWANE"” 
Kijów, Prorezna Nr 9. 9627 || Oddziałów nie posiadamy. Oddziałów nie posiadamy. Feząg: udal 20: ) go sposobu 
Wielki wybór. Ceny ściśle umiarkowane i stałe. Ogladać można w Kijowie na Wysta- przykrego 
© 


Kijów, róg Kreszczatyku | Luterańskiej Xe 29, 
Wejście frontowe od Kreszczatyku. 
Cenniki na wszystkie towary wysyłamy na żądanie. 


HOTEL „KANE” 


KIJOW 
Odnowfone i edr:staurowane nu- DO WYNAJĘGIAOd doby I rh. 


mery w Centrum miasta, róg Kresz- do 4 rb., miesięcznie od 25 


zapachu dziegciu. Jak wiadomo 
dziegieć uważany jest wprost ja.» 
ko klasyczny środek do pielęgno- 
wania włosów i skóry głowy. 
Majwybitniejsi dermatologowie 
uważają pielęgnowanie włosów 
zapomocą mydeł dziegciowych za 
najskuteczniejsze. W ogólnie zua- 
nym sposobie profesora Lossara 


OD d. 2-go LIPCA r. b. 


onie wis w Pawilonie Samochodów. 


Jesienią” 


ALBUM LITERACKI. 


165 


wom m ZZ, ZZO Z O O O OG, 


10017 


K.Rożkowa 


J. 
KIJÓW, KRESZCZATYK 3'. Telefon No 22 86. 
NAZNACZONA 


WIELKA WYPRZEDAŻ 


2 
--— 


| 


93 


Gzatyku i Funduklejawskici w po- Die preuumeraisrów „Dziennika Kijowsk.” pe Cenie zniżenej jel : 
ARTY. a Koi; PPE TE M i bliżu teatrów, pocziy i banków. „ rh de sAdeba . n 65 ice "a > Are włosów, mydła 
Towarów, które pozostały z 3eZzonu, fg ||, MOŻNA Z CAŁEM UTRZYMANIEM. . op: eg Owe również posiadają pode 
=— Dzierżawcz, były zarządzsjąćy hotelu „CONTINENTAL“ Zwraćzć èia malety de Administraoyi „Dziennika Eljow- uje znaczenie. 
386 KC CI RCICIK CIT IKII IK IK IK ICIK IX WLT MIKI 4976 J. TRACZEWSKI. skisgo. 8132 INAVSN nietylko OCZYSZCZA 
włosy, lecz dzięki zawartości 


5430. 


Jutro w magazy: i» był 


W. Mazczenkoe 
bardzo tania 


wyprzedaż 


dziegcia działa prócz tego skutecz- 
nie na włcsy. Pixavon wytwarza 
p: ześliczną 

pianę i daje 
się z łatwością 
spłukać z ło- 


W celach budowlano- ff wysrawa 1913 r. 
przemysłowych j|, Polonez Uroczysty” 


poszzkuje sie pokładów kre- , na fortepian 
dy iwacienia orz pokła- 
dów gliny w celach ceramice 


W majątku Nowa- | 
Grobla S. Meringa 


dzierżawionym przez T-wa Nowe- 
Grobzliskiej fabryki cukru są do 
sprzedaaia dla zasiewów 


OÓdesa 


Muzykę napisał 10140 


DEC IOC IOC IOC WC DEC KC NC DC 
2X JX KK AL MX CC HLD 


. E | RASIONA 9591 ; 
. i | nych. Zgłoszenia poc: „S ó'ka WIKTOR ZIENTARSKI Pszenicy banatki itejskiej pierwszej j renume atę na sów. Pixivon 
zabawek i towarów galanteryjnych. < ipl A U a” (M | Cena kop. 50; z przesyłką 65ż staję z oryginałoyci nasion wę D - = Ki: ki” posiada 
Tar zi:nników i ogzeń >pea' A gierskich hr Hunyadi. Żyta petku- i ke 
Weee ME IME XX IOC HOCI ICIC WIEM WERCHTER | ; kimi e ko dn La z naei [Kiei pierwszej goneracyi Z, ore - „YziƏnnis NOWSKI |bardzo 
Ę H s z w Kijowie reszcza nasion > ; 
Sklad Fortepianów i Pianin 7% | Szczepeńska 9. ao = x á w Cena pszenicy 1 rb 40 kop. żyta 1 rzyjmuje GE P 
1 = s h Lekarza Dantyst rb. 15 kon oid puda. Loco; Stacya p yJ >ò zapach i d:ięki zawartości dzieg- 
z m ge kj. 3 8 elendry P, Z. f A i i igl i a 
J. Kernto f iS BA U Ko STENK a „a w U Nowe worki w swojej © nie Obsa-|Księgarnia i Czytelnia cia, przeciw wady ni 
| St G 3 n t t $ lunki należy adresować poczta Sam- sów. 
° y o 


horodek gub kjow. pow berdycz. 
biuro cukrowni Nowa-G:obla. 
op r OE GA 


D-r WANDA BOROWSKA. W.-Po- 


nwecr., syfjlıs. Przyjm. 1011 i 56 
9910 


róg placu Ratuszowego i Kieszcza- 
tyk 


yku Nr 2. Cena flakonu, wystarczającego 


na kilka miesięcy I rb. 50 k. 
Zmywania włosów Pixavouem 
uskuteczaisją wazystkie znaczniej- 


Vastawca kijowskiego oddziału Rosyjskiej Cesarskiej szkoły Muzycznej i 
Kouserwatoryumm Warszawskiego. Kijów, Kreszczatyk Na 33. Telefoa Boś 


nepre . Bluthinera, Szredara, Berduksa, Ranisza 


zentacye 


A. Źwierowicza 


Jekaterininskaja 3 


(choroby zębów, jamy ustnej i labo- 
rstoryum sztuczaych zębów). Prze- 
niesiony na Puszkińnką ulicę 
Nr 3. Tel. 39-06. Godziny przy- 
jęcu: od 10 -8 g. wW., święta: od 12— 


po sezonie 


Ceny "ize Sprzedaż 


zagrani/z. markizetty 60 k„ bstyst 
25 k. jedwab podwójny 1 rb. 


Ustąpienie hrabiego Berchtolda, 


Wiedeń 14-90 lipca. 


Oddawna już nie było tak niepopulernego 
ministra spraw zagraniczaych w Wiedniu, jak 
hrabia Bercbtold. Oznaczenie stosunku hrabie> 
go Bz:rchtolda do opinii publiczaej wyraż 'niem 
niepopu'arność, jest właściwie nietratae. Lu- 
dzie miepopularni bywają zwykle znienawidzeni. 
Tymczazem hrabiego Berchtolda nikt nie niena- 
widzi, lecz wszyscy się nad nim litują, Zz racyi 
zupełnego bratu zmysłu politycznego i telentów 
dyplomatycznych. Odiawna nie było w Ausi» 
ryi ministra spraw zagranicznych, którego pla- 
ny, ale to wszystkie plany wypadiyby tak niefor- 
tunnie, jak się to stało z planami brabiego 
Bercbioldz. Z ni*słychanem przerażeniem opi- 
mia publiczae w Wiedaiu widzi, że w przeciąe 


i Innych fabryk. Wynajem i reparacye. 


muslin 10 k. 


50 k, 
9958 14 godz. 9919 


dwalra Nr 26. Choroby ze] 


Tym razem atcli wypadki poszły innym torem, 
aniżeli przypuszczali panowie Berchtuld i Wag- 


Ar oraz inni przyjaciele bułgarów w Wiedciu. 
Bułgarzy, którzy zdradziecko napadii zerbów i. 


greków, dostali porządnie po skórze, skutkiem 
czego wszy:tcie kłamstwa pana Hermenegilda 
Wskueru wyszły na jaw. Następstwem zde- 
maskowanie owych kłam:tw były nie tylko 
kompromitacya dziennika  „Retchzpost*, ale 
także kompromitacya całej prasy oficyalaej, 
iospirowanej przez austro-węgierskie miaister- 
stwo spraw zagranicznych. 

Nic więc dziwnego, że w Wiedniu coraz 
to częściej odzywają się głosy, że dni rządów 
krabiego Berchtolda są policzone. Tylko zr - 
zumiała u człowieka tak sędziwego, jak cezarz 
Franciszek Józef, pewna powolnoćć decyzy: i 
postanowień Sprawiają, że br. Berchtold po: 
zostanie prawdopodobnie jeszcze do  jezieni. 
Należy to zresztą do właściwości, które zędzi- 


gu niezpełna roku hrabia Berchtold naraził naj wy monarcha od szeregu lat ściśle j rzestrzega, 


stratę zupełaą cały wpływ Austro-Węgier na 
Hałkanach, s co gorsza wywoiat wśród ludów i 
państw bałkańskich niesłychaną antypatyc do 
Austro-Węgier, tam zaś, gdzie ta antypatya 
iataiała, pomnożył ją w dwójnasób. 

W ostatnich daiach nadto niespodziewa- 
ny wynik wojny pomiędzy bułgarami i zerba- 
mi oraz grekami sprawi że ostateczne Szanse 
polityki brabiego Bercbtolda, zzabs*, obliczone 
ne iv, że Bulgarya po pobiciu zerbów i gre- 
ków będzie mogła trzymać tyeh ostataich w 
sząchu, zupełnie znikaęły. Nadto inspirowanej 
przez austro węgierskie ministerstwo spraw za- 
granicznych gazecie „Rechspost* przytrafi się 
niesłychanie bolesny przypadek. Jej korespon- 
dent wojenny w Səfi pan II-rmeucgild Wag- 
ner, który podczas wcj y tureckiej igał co nie 
miara na temat wielki.h zwycięstw bułgarskich, 
i tym razem Zaczal z góry eskontować przy- 
szłe zwycięstwa bułgarskie nad serbami. Ł gał 
teź w sposób tak niemożliwy, przypuszczając 
że potem, gdy bułgarzy będą tryumtowali nad 
serbami, niki nie będzie Się troszczył o to, czy 
te tryumfy odgrywały się jsiotnie w taki spo- 
sób, jak to lltrmenegud Wagner opisywał, 


pok. nowych nmestępują na jesieni, 


że prawie zawsze dymisya starych ministrów i 
gdy 
cesarz Wrgca z Jschlu i przystępuje do prze- 
prowadzenia kampanii zimowej politycznej. Tej 
wiaściwości cesarzr, by robić ogólaą „przepro- 
wadzkę* ministrów na jezieni odpowiada zresz= 
tą w chwili obecnej i logika faktów. Hrabia 
Berchtold prowadził polityke 
podczas całego przesilenia na Bałkanach. Powo= 
łanie nowego, chaćby najzdolniejszego człowie- 
ka na jego nasiępcę w chwili obecnej nie na- 


Austro- Węg:er | 


Z Galicyi. 


Klub centrum. 


W gobotę obradował klub centrum pod 
przewodnictwem ks W. Czaitoryskiego, a wy- 
razem narad były rezolucye następujące: 1) Wy- 
bory ostatnie, które były odwołaniem się do 
kraju w tej sprawie, wykazaijy, że większość 
gzpoleczeństwa polskiego pragnie gorąco jak naj- 
szybszego przeprowadzenia reformy wyborczej, 
nadającej prawo wyboru do sejmu tym war- 
stwora społecznym, które go jeszcze nie mają, 
że jednak większość społeczeństwa polskiego 
oświadczyła się stanowczo przeciwko ostatnie- 
mu projektowi reformy wyborczej. Ten wyraz 
poglądów społeczeństwa należy wziąć za pod- 
stawę dalszych kroków. 2) Przeprowadzenie 
reformy wyborczej jest obecnie możliwe w dro- 
dze nowego kompromisu stronnictw, a wypły* 
nać nusi z chęci zgodnego współżycia z ludno- 
ścią ruską i z zastosowania słusznego i na cy- 
fiach opartego racł uiku. Głównemi zasadami, 
które uwzględni nowy projekt, są: a) przy roz- 
dziale na kurye w myśl dawnego projektu przy- 
znanie ludaości ruskiej w każdej buryi tyu 
mmaadatów, ile jej się słusznie należy w ten spo- 
sób, aby ludaość polska w tych kuryach nie 
była pokrzywdzona, b) proporcyonalaość w ca- 


prawiłoby już popełnionych bledów, przeto bę- iłej ki cyi wiejskiej i szerokie uwzględnieaie jej 


dzie rzeczą najlepszą, jeżeli hrabia  Barchtuld 
dukończy to, co zepzuł tem bardziej, iż wię- 
|cej już zepsuć nie można, i dopiero na jesieni 
ustąpi miejsce nowemu politykowi. 

Wszystkie pogłoski więc, jakoby dymisgą 
hrabiego B :rchtolda nastąp ła 
g tydzień, są zupełnie bezzasadne. 

(A) 


|rzesia kuryi narodowych w zejmie. 


|w buryi miejskiej, c) proporcyonainy wybór 
członków wydziału krajowego, zabezpieczający 
| poslom ruskim dwa miejsca na ośm, bez two- 
Szczegó- 


|łowo opracowany projeat z uwzględnieniem po- 
I 


lada dzień, albo |wyższych zisad oraz z wprowadzeniem wazel- 


kich postanowień, wiążących się z ordynacyą 
wyborczą, przygotowu e k uò środka, jsko pod- 
stąwę do rokowań. 3) Za najważniejszą zasa- 
dę postępowacia w sejmie klub środka uważa 
porozumienie się i współdziaianie wszystkica 
stronnictw polskich. 4) Prace nad reformą wy 
borczą prowadzone być muszą jak najszybciej, 


ale równocześaie powinny być załatwiane inne 
bieżące sprawy, nie cierpiące zwłoki (aby tylko 
wymienić budżet, poprawę bytu msu :zycieli, 
melicracyc i t d), których załatwienia wymaga 
dobro kraju i wyrażne żądanie ludności. 


„Koło krakowskie” o reformie wyborczej. 


„Poprzemy —pisze między innemi „Czas*— 
realną pracę konserwatystów ze wschodniej 
częś:i kraju, zmierzającą do załatwienia relor- 
my wyborczej. Sami nie mamy obecnie obo- 
wiątku ani występować z projektem, gdy dos 
tychczasowy upadł, ani też me do ngz należy 
stworzenie warunków politycznych dla przepro- 
wadzenia inaego, lepszego. W tej roli drugo- 
rzędej jedaak, którą nam bieg wypadków za- 
kreśla, pragniemy nietylko wystrzegać się 
wszystkiego, coby nawet poścednio moglo prze- 
szkadzeć pracy konserwatystów ze wschodaiej 
części krzju, ale i pozytywnie przyczyaić zię 
chcemy do zpełaienia tego wszystkiego, czego 
wykonanie jest obowiązkiem lojalaych pomoc- 
ników. Nie wyjdzie przeto z naszej strony 
przedwczesna krytyka, któraby mogła zaiechę- 
cić swoich, a podnosić obcych. 


Różnica poglądów odnosi się w gruncie 
rzeczy do tego, co jest realne, t. j. co da zię 
przeprowadzić. W tym względzie nieomylaym 
sędzią jest tylko doświadczenie Pragaiemy, a>y 
to doświadczenie wypadło w tym kieruaku, by 
wady poprzedniego projektu zostały usun eie, 
D» chwili, gly to doświadczeaie stanie się tak- 
tem, wszelkie przewidywania mogą być szko” 
dliwe i dla tego należy się wstrzymać od nich, 
aby nie przeszkadzać tym, którzy za udanie 
se dzieja za obecną zytuacyę ponos:ą ©odpo- 
wiedzialność. Odpowiedzialność tycb, którzy 
popszedni prcjekt obalili a z nowym zamierza- 
ja wystąpić, jest tak wielke, że w takiem po- 
łożemiu nie wolao nikomu mieć na oku par- 
t,j tych ipteresów, łecz tylko interes ogólno» 
narcdowy. Patryctyzm nakazuje pomagać tym, 
którzy wzięli na siebie cbowiązek rozwiązania 
sprawy reformy wyborczej, którzy czują, jaka 


z:e zakłady fryzyerskie. '9956 


ciąży na nich z tego powodu odpowiedzialność 
i którzy też zapowiadają w tym kierunku dzia- 
taaie. j 


Poseł Lasocki o ludowoach galicyjskich. 


Jeden z najwybitniejszych posłów z;partyi lu- 
dowców Zygmunt hr. Lasocki złożył mandat potel- 
ski i wystąpiwszy ze stronnictwem, któremu prze- 
wodzi p. Stapiński ogłosił list z ostrą krytyką jego 
polityki. 

Pierwszy zarzut, jaki hr. Lasocki podnosi 
przeciw Stapinskiemu, dotyczy „najnowśrych oryen- 
tacyi tegoż w stosunku do religii i duchowieństwa”. 
Następnie hr. L. petępia debitnie wybarczy sojusz 
Stapińskiego z rusinami. Również ostro zwalcza 
hr. L. „czerpanie funduszów na strennićtwo z męt- 
nych źródeł“, a przedewszystkiem stosunki Stapiń- 
skiego z „Canadian Pacific“, która to kompania emi- 
gracyjna w zamian za poparcie ludowców, utrzy- 
muje we Lwowie swoim kosziem kancelaryę tegaż 
stronnictwa. Hr. Lasocki w konkluzyi zarzuca 
p. St, że propaguje „walkę z kościołem, miena- 
wiść spełeczną, popieranie interesów obcych naro- 
dowości i wyznań, co wszystke nie wchodzi wća- 
le w program stronnictwa ludowege, które mó 
być chrześcijańskiem, polskiem i chłopskiem, a po- 
lityka jego moralną i czystą”. 

Hr. Lasocki oskarża Stapińskiego, że „prezeg 
najliczniejszego stronnictwa polskiego w parlamen- 
cie swój wpływ zużywał na sprawy tak zwanej 
wielkiej polityki, która w rzeczywistości jest peli- 
tyką osobistą, a z której lud niema żadnych korzy- 
ści”. 


Pan Stapiński o nowym sejmie, 


Po porażce ludowców w cząsie wybsrów do 
sejmu, przywódca ich Stapiński tak rysuje w „Poln. 
Nachricht.“ obecną sytuacyę w Galicyi, usiłując o: 
słabić zoaczenie poniesionej klęski. 

„Uważam porozumienie pomiędzy duchowymi 
przywóśćami podolaków, kleryzałów i wszechpo- 
laków a ukraińcami za wyłączoae. Będzie to gru- 
pa, złożona z 64 posłów, solidarnie występująca 
pzzeciw konapromitowi. To też wytuacyn da się 
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teraz ocenić. Nie należy bowiem zspominać, że i|szenia francusko słowiańskiego, zuający krzj|wych, 4 ciężkie działa obiężałcze, 2 moździerzejuszowych, wejdą z powrotem w użycie marki|ciszka Bcuzdowiczą z Krakowa, który w chwćli 


radykalne skrzydło ukraińców 


zostało znaczniejnasz z obserwacyi bezpośredajej, autor centejji 20 kartaczownic; wzięli przy tem do niewoli| stare. 


wzmocniene i bardro należy wątpić, Czy preześ |rozprawy o sejmie galicyjskim, oraz wielu su-| ro,oco bułzarów. 
Kaść Lewicki rdeła uzyskać ed kłubu przyzwole- miennych i bezstroanych artykułów o Polsce, 
nie na vgodę ná podstawie dawnego kompromisu. | zamieszczanych w pismach francuskich. Pozą tem|z strbami, zatem też kontakt pomiędzy armia. 


W każdym razie petryfiracya prawa wyborczego 
de rad powiatowych i inne przywileje więz$z:j po- 
siadłoścći będą zarówno przez rusinów, jak i ludow- 
ców bilnie zwalczane i żadne junctim w tych spra 
wach z reformą wyborcrą nie będzie dopuszózane. 
Wobec rego wszelkie usiłowania kompromisowe 
spełzną ns niczem i psjiąć nie można, jak namiest 
nik Korytowski w takich stasunkach może się lu- 
dzić nadzieją, że doprowadzi do skutku vgodę na- 
rodowościewą i sejm popchnie do pracy. Mimo- 
chodem należy zauważyć, że stronnićtwa polskie, 
które eświadczyły się za kompromisem, wchodzą 
do sejmu w esłzwienym składzie nie będą więc 
miały żairega obowiązku do farsuwania kompro- 
misu. Sprawę tę muszą ująć w ręće przeciwnicy 
obecnego projektu. Ponieważ sejm w obecnym 
składcie nie jest zdalny do życia, popażka przy wy- 
borzch partyt hułowcj jest jej nawet nz rękę, gdyż 
nie zobowiązuje jej de podtrzymania kompromisu i 
stronictwe ludowe bęłzie miało z tego pewydu w 
$cjmie bardzp wygodne stanowisko. Domagać się 
one będzie tylko sżykikiego” załatwienia sejmowej 
reformy wyborczej i uruchomienia żejmu. Do rzą- 
du, któsy pogłębia różnice w kraju i utrudnia uru- 
cbhomien'e sejmu, ladowċy nie mają zaufania.” 


Kronika polska. 


— Zgon. W sobotę, o godz. 7-ej wieczo- 
rem, w dobrach br. Sierakowskiego Waplewo, 
w W. Ks. Poznańskiem, zmarł nagie na anc- 
wryzm serca, najmłodszy, 20 l:tni syn Ksawe- 
rostwa br. Branickich — Władysław. 

— Wykłady z literatury polskiej w Pa- 
ryżu. W ogłoszonym na rok 1913 -— 1914 pro- 
gramie paryskiej szkoły wyższej studgów spo- 
łecznych (Ecoie des hautes etudes sociales} w 
sekcyi literackiej, zapowiedziano cykł wykładów 
z dziedziny literatury. połskiej p. t. „Un grand 
courant da la litćrature polonaise au 


sie:le*. Wykład wstępny: „O środowisku mo- 
rałnem i polityczaem w Polsce od r. 1815, 
wygłosi p. Jerzy Benaimć, prezes Stowarzy- 


- Druga woja 


zapowiedziane są wykłady Pawla Cszin, 


Pod Strumicą grecy operowali współniej obiegu. 


Zyg |mi sprzymierzoaemi, jak się okazuje, nie tylko 


munta L. Zaleskiego i Władysława Strzembosza nastąpił, ale i jest czynnie wyzyskiwany. Resat 
zasłużonego kierownika „B biieteki polskiej" w|ki armii generała Iwanowa parte pzez greków 


Paryżu .. 


doliną Strumy, rozciągnęły się na linii 75-kilo- 


— Jedność Komisya informacyjna, istnie-| metrowej i dążą się schronić ra wzgórza 


jąca przy polskiem stowarzyszeniu 


wszelkich informacyi, tyczących się atudyów na|[Z74 


si achaczek | Rodope. cedonia 
uniwersytetu Jagielońskiego: „Jedność* udziela serbów i greków 10 jakimbądźkol wiek ruchu] teryneńskiej pomiędzy stągyami Buczyżkyj — Kaba- 
czepnym buigarów w tej części teatru wojnyjnje huragan zrzucił z magypu kolejowego pociąg 


Cała Macedonia jest cbzenie w ręku 


uniwersytetach polezich i zagrauiczaych, jako nie może być mowy. 


też irformacyi co do ceny mieszkań, warunków 
utrzymania i t. p. Peśredniczy słachaczkom 
U. J. w wyszukiwaniu pracy; poleca koreptt)- 


Okrucisństwa huł;zarów. 


Komunikat urzędowy greckiego 


torki laborautxi, przepisujące ręcznie i na ma-|glownego donosi o niesłychanych okrucień- 


szynie i t. p. organizuje. kursy maturyczce ojstwach, dokonanych 
ile zgłosi się odpowiednia ilość kandydatek |szczeniem Strumicy. 
ro/IX|dzin rauzutmańskich, ksiłkunastu greków, du 
adres: Kraków. Uniw. Jag. dla chownego greckiego, imieniem Konstantego, | wewnętrznych zatwierdziło ustawę normalną o 
wreszcie zamkręli metropolitę greckiego w ba-g,uCicsznych strażach ogniowych“, 


Zgłoszenia na kursy przyjmują się cd 
do dnia 15/X; 
komisyi Informacyjnej przy „Jedności*. 


OAZA Pow NADE A Pa ia ZKP 


Z Ćlelmszezyzny. 


Cheimska komisya gubernialaa rozpatruje no- 
wy projekt granić na terenie obecnych powiatów 
zamojskiego i biigqorajskiego. Na zasadzie onego 
projektu do gubernii chełmskiej mają być włączone 
nzśtępująte obszary: 


fraku, gdzie leżeli chorzy ma eholćrę ż.łaierze. E 
zj Alefrkach, gub. tauryózkiej 


Załedwie w nocy zdołał metropolita uciec 
zapowiefrzonego lokalu. 


Ofenzywa rumuńska. 


„Berliner Tageblatt" dowiaduje sie, że 
budowa mostu na Dunaju przez rumunów po- 
między Corabią a Sonowiiem, na połowie dro- 


gi pomiędzy Ruszczukiem a Widdinem leżącym, | za świętego. Jednakże w ostataich czasach zaczęły 
Badowy bronią od strony | krążyć pogłoski, iż o. 


posuwa się sżybko. 
rzeki 4 monitory rumuńskie i 5 statków patro- 


Zpom. biłgorajskiego wsie: Edwaf-| lowych. Wrdlkcie pod Widdinem stoi monitor 


dów, Kotlołki, Wola, Rapy Bojasskie, 


Kaje: | rumuński w pełnem pogotowiu bojowe. Bał. 
tanówka, Ignatówka, Rapy Dylańskie, folw. Dyle garzy nie wykazują dotychczas zamiaru opierać |o. Feofana o pozwolenie na podróż do Athos, —ad- 


i wszystkie inne kolonie chłopskie, utworaone ongi | gie najściu rumunów. 
-> ‘ A 


z dóbr Dyle — wszystkie gminy Puszcza Soisk4, 
wsi margołe, Krodzieki Okrag lep Korczew, Dereżnia 
Majdanska, Yola Dereżniańska i Zagrody Rudy ~- 
gminy S6), całą gminę Taruegród, którą stanowi 
o$uda Tarnogród i całą gminę Aleksandrów, $kła 
dajążą śię Z 20 wsi i jednej osady józefów. 

Z pow. zamojskiego: cała gmina Ra- 
deczmića, składająca się że wsi: Gorajecć, Chłopków, 
Latoszyn, Podlesie, Podborze, Zaborze, Uście, fslw : 


XIX | Podlesie, Gorajeć, I.atoszyp, Tokarnia, oraz ćzęść 


obrębu leśnego Czarnośtoz; z gminy Terespol wsie: 


Bukowica, Wolaniny, Gedwiżya (Jadwisin) i Rotwi-|szczyzna, jako faku, już nie istaiej2. 


€a oraz folwark Poremby. 


na Balkanak, 


e o z 


Działania wojenne. 


Na teatrze działań wojennych nówych 
bitew w ciągu ostataich dwóch dni nie stacza: 
no. Ten wzgłęduy spokój mógłby być uważa: 
ny za pocieszający bymptomat zbliżającego się 
pokoju, gdyby nie wystąpienie na scenę ope 
rącyi wojrnnych jeszcze jedaego czynnik», jak 
i wszystkie już w zawieruchę wilątane, skiero- 
wanego przeciw oasmczońej zé wszech strom 
Buigaryi. 

Jak donosi. Agentya Peteraburska- cza- 
taldżyjska armia turecka zajęia terytoryuw po- 
niżej linii Enos.Midya leżące i wczoraj linię tę 
przekroczyć miała, wstępując do tej części Tra- 


cyi; która na mocy pokoju londyńskiego Buł-| 


garyi przygnana została. Siły tureckie, licząte 
ógółem 170,080 ludzi składają się 4 17 dywizyi, 
do składu których wchodzi. 


6 dywizyi 3go korpusu ptd komendą 
Veli-baszy. 

3 dywizye 2-go korpusu pod komendą 
Hasan. Izzet-baszy. 

3 dfwizyc rı go korpusu god komendą 


stynmago „poskromiciela Albanii" Turgut-Szew- 


ket- baszy. 
' 3 dywizye Io-go korpusu pod komendą 
Hurszyd-baszy. 
2 dywizye 4-go korpusu pod komendą 
Szewki-bazzy. 


Jakim jest stan armii tureckiej «— przegą- 
dzać trudno. Kilkomiesięczay postój na szań- 
cac Czataldży dawał niewątpliwie sztabowi 
tureck emu, nawet w tak opłakanych warunkach 
w jskich się skarb turecki znajduje, możliwcść 
opatrzenia żołnierza w broń i odzież, oraz od- 
powiedniego zgromadzenia prowiantu i amuni 
cyi. Przypuszczać można, że i moralny stan 
armii tureckiej jest dzisisj pomyślniejszy niż 
podczas kampanii jesiennej. Zatem nietyixo 
stan maąteryałry ałe i potencye psychołogiezne 
bujowej siły tureckiej stanowią obecnie pewną 
wielkość dodatnią. 

Turcy mają przed sobą kraj z wojsk nie- 
przyjacielskich ogołocony. Bułgarzy w dziw- 
nem zaiste zaśiepieniu nic nie przedsiewzięli, 
by rumuńską penetracyę (trudmo bowiem po- 
chód rómunów nie nmapotykających oporu na- 
zwać ci*nzywą) powstrzymać, bądź stawiając 
opór czyany, wkraczającemu nieprzyjaciełowi, 
bądź też zażegnywując nadchodzącą od półaocy 
burzę drogą porozumień  dyplomatyeznych. 
W stosunku do Turcył historyk układów dy- 
plomstyczcych, o nmieprzejcdnane stanowisko 
gabinetu sof.jskiego się rozbijających, powtó- 
rzyła się zzowu. Delegat bułgarski p. Nacze- 
wicz opuścił Konstantynopol bez osiągnięciz 
porozumienia z Portą, pomimo, iż porozumienie 
takie ze wzglęłu na minimalne aspiracye roz- 
czarowanej co do sił swych Turcyi było nie- 
tylko możliwe ale i łatwe. Wiemy już z po- 
przedafch przegłądów że Bulgarya ściągnęła 
wojska swe trackie do pładniowej Macedonii. 
Nieliczne oddziały, które zostały pod Czataldzą 
i Bulairem (5 i 2 tysiące żołnierza) ccfuęły się 
bez bitwy do Bu'garyi. Marzyć o przerzuce: 
niu wojsk do Tracyi jest niepodobieństwem: 
ozaaczałoby to do res:ty otworzyć wojskom 
serbskim | greckim drogę do Sefii. Turcy 
przeto msją przed sobą Tracyę bułgarską sto- 
jącą całkowicie otworem i, o ile Bułyarya nie 
zapewniła sobie veto mocarstw przeciw po- 
nownemu podbojowi Tracyi przez turków — 
wczorajsza zdobycz mcże się stać dlą niej dzi- 
siaj bezpowrotpie stracona. 

Pargi „Temps* omawiając przebieg 
wojcy w związku z sytuacyą dyplomatyczną, gubi 
stę w domysłach chcąc wyjaśnić politykę ga- 
binetu s fijskiego. Zerwanie układów z Tu- 
cya nazywa „nowym wybuchem szaleństwa, 
panującego w Sofii", a politykę jego—samobój 
czą. „Femps'" jest organem francuskiego mimi- 
sterstwa spraw zagranicznych, przeto też pi- 
smem dostonzie o zakulisowych stosunkach 
dyplorezcyi międzynarodowej poinformowancm. 
Fak kategorycznie wypowiedziana opinia o 


opłakanej dezcryegntacyi polityki bułgarskiej 
jest przeto ze wszechmiar wymowna. 
Na macedońskim i bułgarskim 


2. prasy: rosyjskiej." 


P. Bojan w „Rus. Słowie" 
nach południowo-słowiańskich: 


„Na Bałkanach rwą w stczępy i depczą ma- 
szenie ò wSzechsłowiańszczyźnie; czemaby się oile 
zakończyło obecne pobojowisko, wszechsłowiań- 
Żudne umowy 
ł sejusze nie $poją łańcucha rozerwanćgo, żadne 
łzy skruchy nie zmyją krwi przelanej”. 


„Ktoby nie zwyciężył, ktoby nie był zwycię-fszereg wspomnień, czasem może i nie 


żony—bBiada zwycięzcy i biada zwyćlężońćmu". 

„W te dni okropne bulgaray i serbawie nie 
tylko niszczą i depcą marzenie v wszechsłowiań- 
szczyźnie, lecz koją jednocześnie stalowe pęta pan- 
germanirinu..* 


sztabu | dziestu. 


przcz bułgarów przed opu-| kończył życie Samaobójstwem sprawnik Nierownia, 
Wymordowali oni 16 ro-|oskarżozy o nadużycia służbowe, popieranie domów 


pisze o Kai- Z 


które 
się w 


czyli typu przedjabileuszow ego, 


zresztą i w chwili obecnej znajdują 


dau zott = ROSA EEEE" 
Z życia rosyjskiego. 
Katastrofa T ea W niedzielę na kolei Eka- 


osobowo towarowy Nr. 93 Uległo rozbiciu 5 wa- 
gonów tuwarowych i 8 wagonów osobowych klasy 
4ej. Uciesrpiało przeszło x00 osób, Pięciu z tej 
liczby zmarło. Ciężko rannych — przeszło dwu 


Samobójstwo sprawnika. W Bachmucie za- 


rozpusty it, d. ~ 
"Ucieszue straże ogniowe. Ministerstwo spraw 


„Birż. Wied“ donoszą, że w 
trawnik miejscowy 
w celu walki z fliriem zakazął letnikom Spacero- 
wania po głównej ulicy miasta, 

Ucieczka przeora. Piśraą odeskie donoszą, iż 
przeor klasztoru w Izmaile o. Feofan uciekł do Ru- 
munii zabrawszy z sobą kasę klasztorną (O. Fecfan 
uważapy był za dzielnego administratora i istotnie 
geśpodarkę klasztorną doprowadził do niezwykłego 
rozkwitu. Ludność okoliczua uważałz go nieneal 


Wróg flirtu. 


Feefan wćdlc nie jest „uczci 
wym bezwzględnie*. Wyołynęła Sprawa jakiegoś 
daru, który o. Feofan użył na potrzeby własn=go 
klasztoru, pomijsjążt cel własćiwy. Po burzliwej 
rozmowie z episkopem izmazilskim, który na prośbę 


powiedział: „Poszlę cię nie na Athos, łecz na Ka- 
torgs“ — obrażony przeor razem zć swym bratem 
również mnichem wyruszył do Rumunii, gdzie za 
mierza nabyć majątek ziemski i zająć slę rol- 
nictwett. 


gniazda Radziwiłłów. 
Nieśwież w czerwcu. 


Z pojęciem Nieświeża związany jes! cały 
nazbyt 
sympatycznej naszej przesałości dziejowej, ale 
w każdym razie stanowiącej nie jako synte- 
zę dawnej szlachetczyzny, która przy wielu 
stronach złych, miała jedaakowoż i dobre, a 


„Na Bałkanach zmiatają owoce kultury wyw każdym bądź razie była tak bardzo swojęka, 


'rósłe na niwie wolności polkyćznej". 

„Potrzebne będą lata całe, potrzebna będzie 
wytrwałość ortodoksalnej myśli politycznej, ażeby 
oddzielić krwawą pianę 


jeszcze—nie wątpię—w głębinach raptownie oszala- 
łych narodów bałkańskicz. Instynkt ten oóudzi się 
i wskaże narodom ich błędy. Skrużha będzie choć 


spóźniona, lecz paląca. Szaleńcy stracą wiele, lecz] mianowicie, oba oryginalne 


taka naSza, indywidualna i rycerska .. 
Więc zamek  nieświeski, z nieodłącznym 


bałkańskiego szału odj wspomnieniem księcia Panie Kocharku, stano- 
zdrowego politycznego łustynktn, który ukrywa sięłwi dla nas zawsze i stanowić będzie 


atrakcyę 
i pamiątkę narodową, tym bardziej, że w mue 
rach swoich mieści skarb dła nas bezcenny, a 
akty, koronny i li- 


ida Bóg, nie wszystko, nie stracą swej wolności pu Jtęwski, największego w dziejach naszych faktu, 


teatrze f Htycznej. Tylko tego życzyć można Kainóm zSza- 


wojny zapanowała względna cisza, zaczęły też fłaniałym, Abla już nikt nie wskrzesi”. 


kursowąć pogłoski o blizkiem zawarciu rozej- 


mu. Jednogześnie jednak ketespondcnt nasz|Kaini współcześni zasługują n 


Wszystko te jest najzup 


siniej słuszne.pko z licznymi pietzecidmi, 
a bezwzględae|] wiszącemi na wśtątkąch, zkłchowane tak, jakby 


Unii Litwy z Polską... 
Te dwa pergamitty, w podpłzów, i tyl- 


janðw obu narodów, 


wiedeński donosi, że „na placu boju nastąpił | potępienie, jeno właściwy Abel wszak słowiań |y najnowszych czasach były Bpisine, są dia 
zwrot pomyślmy; oczekiwana jest wielka bitwa“. fski od stu lat wtrącony został do mogiły, kió każdego myślącego, a kochającego swój kraj 
Brak szczegółów konkretnych nie pozwala d^ |rej nie trzeba szukać nad Sirumą 1 Warda- polaka takim skarbem drogim, taką świętością 


myśleć się na czem polega ów zwrot. 
jednak możliwość walnej bitwy w najbliższym 
czasie nie jest wyłączona, to zdaje się nie ule 
gźać wątpliwości. | bierność bułgarów wzgłę- 
dem penetracyi rumuńskiej i tureckiej przypu 
saczenie powyższe potwierdza. 


szłego boju. Nic bowiem nie wiemy o armii 
bułgarskiej, tej, która jeszcze rozbitą nie zosia: 


ta Natomiast łaiwiej sę oryentować w sytuscyipwę wprowadzenia w Rosyi nowego kałenderza, 


wojak serbskich i greckiele. 


Wojska serbskie, mają flank swójfprawy|lendarza gregoryańskiego jest niepożądane, na kodpowiedaiej 
okryty przez zajęte pozycye Rtdki-Buki, operu- |tomiast zachodzi potrzeba 
ja w górzystem defilć łączącym Egri Palan: § wego wszechświatowego kalendarza, opartego |specyalny, a:tpstyczny 


kę z Kustendiiem, defile, 


Niepodobna przegądząć SZANS tego przy- | je zy z 


Że rem... 


ama. bt rafi wee rea ro 


Jnformacye i pogłoski. 


— Komisya specyaina, rozważającź spra- 
przyszła do przekonania, iż wprowadzenie ka: 


wprowadzenie 110- 


Owcze Pole, by pod Kumanowem zadać ciosjdarz może być ustalony tylko przez konteren- 


śmiertelny  wardarskiej 


nsrctłową, zé mkt bez prawdziwego wzruszenia, 
nie jest wstanie patrzyć na nie, na te świądki 
wielkiego, kulturalnego podboju, dokonańego 
pie órężem i i utrwalonego nie drogą praw 
wyjątkowych, ale powstałego z miłości chrześ: 
ciańskiej i poświęcenia, a wzmocnionego po 
tem przez Święte poszanowanie wolności oso- 
bìstej i narodowej, przez uznanie za braci, od 
jazu równych i drogich, nowych współro- 
daków. | 

Dokumenty tz mieszczą się jeduak w nie- 
zgola dla takiego skarbu szafie 
muztuiu zamkowego. Należałoby sprawić jakiś 
i stylowy kuf:r, jakąś 


U : ,Frzez które w li-|ńa ściślejszych od kalendarza gregoryańskiego| witrynę oddzielną dla przechowywania doku- 
stopadzie roku ubiegłego armia serbska szła na|obiiczeniach astronomicznych. Lecz taki kalen Fmeniów, 


które w ręce Radziwiłłów dostały się: 
koronny, wręczóny panom litewskim, jako do 


armii tureckiej Dziśfcyę międzynarodową. W ten Sposób Sprawa posiadających przywilej przechowywania aktów 


mają one przed sobą buływ ską armię generała | kalendarza w Rosyi odroczona została na czas państwowych Rzeczypospolitej; Ltewski zaś, 


Retko-Titowa (5 a i 6-a dywizyc trzeciej armik| nieograniczony. 


bułgąrskiei) i wyparią z pod Kniąziewaczu ar- 
mię gen. Toczewa (1-x i 14a dywizyc). Pod 
Bosilowgradem (Bazilewem jak tę miejscowość 
mażywa nasz korespondent s<fjski) odbyła się 
onegdaj gwałtowna potyczka i, o ile wierzyć 
mamy irformacyom tułgarskim, atak serbów 
został ze znacznemi strątami odparty. 
Operacyc greków, prócz ustalenia kontaktu 
z armią serbską, miały w ciągu dni ostatnich 
na celu jąknajdalej zapędzić w skaliste wzgórza 
Rodope resztki rozbitej armii generała Iwano- 


' — W Moskwie powstała „Liga wszechro- 
wyjska dix walki z chorobami wenerycznemi*. 
Zwiożyeielami ligi jest kilku lekarzy moskiew- 
skich z pr. J. Zeleuowem ma czele. Liga ma 
na celu epracowanie zarządzeń zapobiegających 
szerzeniu się chorób wemerycznych  osaz zjed* 
noczenie orgamizacyi walezących z tą plagą 
ludzkości. Członkiem ligi może być każdy, któ 
opłacił składkę roczną w wysokości rubla. 


— „Golos Moskwy* donosi, iż w roku 


wa, Próez tego zajęzie Dramy, stącyi kolejowej bieżącym rewje „uciesznych* w obecdości Naj- 
na pograniczu Tracyi lcżącej, daje grekom moż-|wyższej urządzone nie będą. 


ność w razie istotnego marszu armii tureckiej 


— Ministerstwo komunikacyi opracowuje 


jio waęizazydzigjaic parkini zyskać z nią kon [obecnie nowe przepisy, dotyczące statystyki 
takt i nierozerwalnym pie ścieniem żelaznym ludności, zatrudnionej na kolejach skarbowych 


ścisnąć cd południa ubezwładnionego wroga. 

Na zakończenie pozwa'amy seb'e przyto- 
czyć obserwacye specynlnego delegata „Temps* 
p. Regicalda Kann'e, który z: Skoplje przysy- 
ła następujące uwagi: 

„Kolumny bułgarskie wypisały na krwa- 
wych polach macedońskich ukryte zamiary 
przywódców narodu. Bo tylko koncepcya po 
diryczna mogła nadać Sytuscyi strategicznej tak 
dziwaczny, tak Sprzeczny z logiką ofenzywy 
charakter. Zamiast uderzyć c2'ą siłą na Nisz 
lub Saloniki, bułgarzy rozproszyli swą akcyę 
zaczepną — i przegrali.  Zagrożoay w roku 
1815 w B:lgii Napoleon ześrodkował 


w j:d.|%ię zauważyć stosowanie 
nem miejscu wszystkie swe siły—uderzył — i| wprowadzanych obecnie 


i prywatnych. 

— Na mocy okólnika b. ministra oświa* 
ty Kaufmana, prywaćne średnie zakłady nauko- 
we, posiadające prawa zakładów rządowych — 
mogły udzielać matur tylko uczniom w ciągu 
lat trzech pozostsjącym w danym zakładzie. 
Obecnie ministerstwo oświaty pozwoliło wspom- 
nianym zakładom Da udzielanie matur i ucz- 
niom mniej lat trzech pozostającym w szkole, 
o ile w każdym poszczegółnym wypadku uzys- 
kana będzie zgoda ministra oświaty. 


— Wśród robstaików petersburskich dsje 
bojkotu względem 
„kas chorych”. Rc- 


ny panom polskim, przeszedł jakąś drogą 
przez Sobieskich. 

Muzeum Radziwiliowskie, włośsiwie, cd 
niedawna dopiero istnieje i nie zostało jeszcze 
dostateczrie uporządkowanć. Oibrzyrmia część 
bowiem, została w początku zeszłego siulecia 
przewiezioną do Petersburga i umieszczona w 
Ermitażu. I dopiero przed kilku laty udało się 
książętom Radziwiłłom wydcbyć z powrotem 
wieje cennych przedmiotów, kosztowności, etc..., 

Oprócz muzeun, istaieje olbrzymia biblio= 
teka i archiwum, niewątpliwie zawierające 
mnóstwo cennych dla naszych dziejów doku" 
mentów. To też uczeni wasi i badacze często 
przyjeżdżają do zamku nieświeskiego, do któ- 
rego nikt teraz dostępu nie broni, a kustosz 
muzeum i zarazem archiwista i bibliotekarz, 
mecenas Stanisław Ivanowski, sam obeznany 
doskonale ze swem państwem, udziela każdemu 
majcbętmej wszelkich wskszówek. 

Sam zamek, poza murami, nietkaiętymi 
od czasów oatatnich przeróbek, dokonanych w 
XVIII jeszcze stuleciu, nie przypomina niczem 
prawie epoki swych Świetnych czasów... 

Po burzach ostatnich chwil Rzeczypospc- 
litej, po złupieniu, co było eenniejszego przez 
wojska rosyjskie, w r. 18:2, nastały najgorsze 
dla wszcikich budowli czasy t z. Witgenstci 
nowskie, kiedy crdynacya nieświeska, drogą 
spadku przeszła na tych książąt niemieckich, 
kiedy zamek i dobra zostały na łasce losu, 
słowem, kiedy gospodarował, kto chciał i jak 


tylko ślepy traf sprawił, że kampanii nie wy- botnicy uchylają się od wyboru delegatów dla| chciał, kiedy rabowano, co tylko dało się 


grał Rozstrzelenie armii bułgarskiej w obecnej|rozważenia sprawy kas powyższych, tiłómacząc 
wojnie pozwałało ksżdemu kto nie był zaśle |się tem, iż obawiają się o nietykalność delega- 
przewidzieć |tów. Robotnicy nie są również zadowoleni z] podłogach i ścianach, stały.. krowy; inne kom- 


piony informąacyami wiedeńskiemi, 
niechybną porrżkę bułgarów". 

Obserwacye korespondenta 
mą ze wszechmiar trafae i słuszne Od porzątku 
wojny zsznaczaliśmy na tem miejscu niebez- 
płeczeństwo zagrażające bułgarom, a wynikają 
ce z ryzykownego rozytrzelenia sił i z zamiaru 
jedaoczesnego zadania ciosu wrogowi w kilku 
miejscach. Rzeczywistość sprawdziła nasze prze- 
widywania. Dziś ratunek bojowej slawy strate- 


- 


gików bułgarskich jest już niepomiernie ptrud- |rolniczych, które razem wyprodukowały wyro» 
k wszelkie „korzyści osiągane z błędnej|bów za I,598,0co rb. Część produkcyi idzie 
oncepcyi zasadniczej są z natury rzeczy przy*|na Litwę. Produkcya fabryk polskich nie jest 


niony: 
padkowe i bezpłodne, 
(m) 


Sztzagóły porzżek bułgarskich. 


Korespondent duński 
obszerny opis bitew, stoczonych przez 


Strumicą. Jak się okazuje, 
były ogromac: 


francuskiego |kwestye ubezpieczenia starości. 


p. Jessen przysyła| nego zarządu 


ustawy „kas chorych", zupełnie pomijającej 


— Według sprawozdania głównego zš 
rządu rolnictwa w r. igra w psństwie istniało 
820' fabryk narzędzi rclaiczych, W wyrobie na- 
rzędzi rolniczych Królestwo Polskie po kraju 
Nadbaltyckim, gub. orłowskiej i moskiewskiej, 
zajmuje czwarte miejsce. W r. 1igiz w Kró- 
lestwie istniało 110 fabryk i fsbrgczek narzędzi 


wystarczająca, wobec czego Królestwo nabywa 
za znaczną Sumę narzędzi z fabryk pałudnia, 
nie licząc dowozu zagraniczacgo. 


— Według oświądczenia naczelnika głów- 
poczt i telegrałów, wszelkie 


greków | wiadomości o rzekomo zamierzonem wprowa- 
z bułgarami pod Seresem, Demir-FHissarem i| dzeniu w daiu 1 sierpnia r. b. marek poczto- 
straty bułgarów|wych nowego typu są niezgodne z prawdą. Z 
grecy zdobyli 16 armat pclo.| chwilą wyczerpania sią zapazów marek jubile- 


skraść... 

We wspaniałych salacb, o mozajkowych 
naty i meble wspaniałe, byly w użyciu ludzi 
nieokrzesaaych i prostych; z usządzenia więc 
wewnętrznego nie pozostało prawie śladu, poza 
szeregiem portretów, i resztkami zbrojowni, na. 
strychach zapomnianej .. : 

Dziś wszystko się odnawia, odszukuje, 
naprawia, czyści, i, należy przyznąć, po odre- 
staurowaniu zewnętrznych murów, z zastoso: 
waniem się ściśle do epoki, zamek nieświeski 
robi wrażenie, z każdym rokiem pełniejsze i 
dodatniejsze. 

Przed latz, o ile pamiętam 8, 
pożar, który strawił część sklepień, kawał da: 
cku i starodawną wieżę zegarową. Ogień u- 
miejscowiono, szkcdy naprawiono i wieżę od- 
budowano, zaopatrzywszy ją w nowy zegar, 
gdyż stary, ze swymi srebrnymi dzwonam, 
zniszczył się zupełnie. * 

Poza zamkiem, ciekawą jest |rawdziwie 
kolegiata, z grobami Radziwiłów, ich pomnika 
mi i freskami, odnowionymi zsakomic:e 


wybuchł 


przed (ale 
laty 7 przez zaanego ariystę malarza, p. Fran-|marnowanicm publicznego groszs, a często, jak 


obecnej dokonywa w nowym mińskim kościel: 
monumentalnego dziele, pokrywając całe wnę- 
trze st;lową, romaóską polichremią. Ten sam 
śrtysta pokrył polichromią wnętrze kościoła w 
Cimkowiczach, pod samym Nieświeżem, w stylu 
ludowym, miejscowym, białoruskim, do złudze- 
nia przypominającym mótywy zakopańskie i 
wogóle, polskie. 

Groby książęce, orgi świetne, uległy zni- 
szczeniu i rabunkowi w czasie zwłaszcza rzą, 
dów księży „rytualistów”, czyli rządowych, 
przez władze duchowne nie zprobowanych. 
Slużba kościełaa, rozpuszczoną w tych czasach, 
jakoteż i księża owi, wyciągali z trumien pasy 
słuckie, karabele, pierścienie i t. p, i sprzeda- 
wsłi je... Czasami i trumna nie jediw pesia 
na miedź... 

Dopiero z objęciem Nieświeża z powrve 
tem przez Radziwiilów, z przywrócenicm pig- 
wowitych kapłanów, uporządkowano także i 
grób, opieczętowano Każdą trumnę, — kilka n€- 
wych uprawiono, 

Sam Nieśwież, dzięki licznemu personelo= 
wi adłministracyi książęcej, złożonemu wyłącznie 
z polaków, ma bez porównania więcej polski 
wygląd od niejednego, większego nawet miasta 
aa Litwie. Żydzi, naturalnie, jak wszędzie, 
zrusjfikowami, «le jest tu dużo i póza admini» 
stracyą rodzin polskich, nadających bardziej 
sympatyczny charakter. 

Rządy municypalne, od lat kilku przesmły 
w ręce polaka burmistrza, niejakiego d-ra Gra- 
bowskiego, człowieka pełaego  inicyatywyń 
Oprócz mnóstwa ulepszeń, jak bruki, oświe- 
tlenie, ełc.., d-r Grabowski odaowił starożytey 
ratusz, z Katlami, w rcdzsja Sukienic kraków: 
skich dookoła, przyczymł się do zakladśnia 
s kół, instytucyi kredytowych et"... 

Do niedawna istaiała tu „Oświat1*, którą 
skasowano na zasadzie znanego wyrotu Sena: 
o „Oświacie” kijowskiej; w jakiś czas potem 
zamknięto „Ognisko, klub towarzyszki, nie 
posiadający żadnych celów politycznych. Zam 
knięto również szkołę rzemiosł i ochronkę . 

Fala reakcyi „powolaościowej* silnie a= 
(derzyła w stary Gród Radriwiliowsk , będący 
celem napaści ze strony prasy i sler czarno- 
secinnych, nie mogących się uspokoić z powo: 
du polskiego charakteru miasta... h 


r AERES AA O 


ill-ci zjazd przedstawicieli spółek 
spożywczych Potlola, 


(Dokończenic). 


W sprawie udziałów odczytano trzy refe- 
raty: Krasja, Sewerynczuka i Wołoszynow- 
skiego. W sprawie tej przyjęto szereg 1ezolu- 
cyi, zmierzających do jaknajwiększego ułatwie: 
nia nowym członkom wstępu do spółek. Wśród 
rezolucyi tych wyióżniają się dwie zasadnicze, 
mianowicie: o wprowadzeniu w życie udziałów 
bezzarotuych, i o zrówaaniu udziałów wszyst- 
kich członków, dla ubpikńtęcia przewagi zamcoż: 
niejszych. Rezolucye te wymagają zmiany nic- 
których paragrafów statutu spółck spożyw= 
czych. Rewizya obecnego ststutu wchcdzi do 
programu tegorocznego zjazdu kooperzcyjnego 
w Kijowie. 

Datej zjazd trzeci sankcyónował rezołucyć 
dwó:h poprzedmick zjazdów, które uznawały 
sprzedaż trunków w sklepach spółek 
spożywczych Zza szkoćliwę i niedopuszczalną. 
W związku z ią sprawą odczytana była „pro- 
śba* zarządu jednej ze spółek, zwrócona do 
zjazdu o „pozwolęnie* na sprzedaż trunków 
„koniecznych* dla ludności. 

„Frośba* ta, podpisaua za niepiśmiena 
nych członków zarządu przez niejakiego  „Fio- 
dora Dlżczka* dala asurdpt do rezolucyi, gorą 
co popieranej przez włościan. Rezolucya ti 
żąda, aby niepiśmienni członkowie spółek nie 
byli wybrerzni do zarządu i aby członkowie 
spólek, utrzymujący tajne szynkownie byli wy- 
zluczani ze spółek, jako szkodliwi. Nadts, re- 
zolucya zachęca spółki Spożywcze do usilnych 
ofiar ze swoich zyskók ma oświatą i fozwój 
umysłowy członków. 

Wnioski referentów: Krasija—o sprzeda- 
ży najpotrzebniejszych medykamentów, Scwe- 
rynczaka i Zogimaty—o stanowisku subjektów 
sklepowych, o ich fachowem  przygofowaniu i 
instrukcyi dla nich, a także ziemskiego agenta 
p Markowiczą — o ubezpieczeniu w ziemstwie 
towarów w sklepach spółek— przeszly bez za- 
strzeżeń, z małemi zmianami ich redakcji, W 
sprawie sprzedaży medykamentów zjazd wyra- 
zil życzenie, aby zięmstwa opracowały spis 
środków lekarskich, które mogą wejść do skła- 
du apteczck przy spółkach i prowidowały te 
apteczki, zaopatrując każdy środek w krótkie 
popularne przepisy. W sprawie jrzygotowania 
uzdolnionych pracowników dla s„ólek, zjazd 
wyraził życzenie, aby w dwuklasowych szko- 
łach był wprowadzony dodatkowy, nieobowiąz- 
kowy wykład teoryi, bistoryi i praktgki koope- 
racyi dia abituryentów. 

Sprawę udziału ziemstwa w rozwoju ko- 
operacyi spożywczej rcl.rował nowy zarządza- 
jący kas; dropnego kredytu przy podolskiem 
gub. zicmstwie p. Renning. Zdaniem referenta, 
do obowiązków ziemstwa, które ma mieć pie> 
czę © podniesieniu dobrobytu ludności, należy 
popieranie kooperacyjacgo ruchu przez przygo- 
towanie ludności dv organizacyi spółek x ich 
związków i przez czynną pomoc w ich organi- 
zącyi. Referent rozwinął cały plan działalności 
podolskiego ziemstwa w tej dziedzinie. Plan 


ten, omówiony szczegółowo i dopełniony na 
zjeździe, był ostatecznie jednogłośnie przy- 
jety. 


W ciągu trzech dai żjazdu, w trakcie de- 
batów, przedstawiciele spoiek często powoly- 
wali się na „Switową Zirnycię*, która, ich zda” 
niem, dużo sę przyczyniła do powstania i roz- 
woju kcoperacyi na Podolu. Zdanie to wywo- 
łało deklaracyę, podaną prezydyam zjazdu, sta- 
wiającą wniosek, aby zjszd, uznając korzyść, 
jaką przynosi kooperacyi podolskiej, popularne, 
oświatowo kooperacyjae pismo ludowe „S wito. 
wa Zirnycia*, wyraził życzenie, iżby ziemmstwo 
gub. wyznaczyło mu zapomogę. Obecny na 
zjeździe redaktor „Świtowej Zirnyci* Wołoszy» 
nowski, zazaączywszy, że wniosek podobay 
drugiego podolskiego zjazdu w r. 1911 był pa 
Żądamie redaktora usunięty z obrad, prosił o u- 
sunięcie go i obecnie, bez debaiów. Motywy 
żądania redaktora „Zirnyci' były takież same, 
jax i poprzednio, mianowicie, jego zasada, że 
popieranie pism prywataych z zasobów ziem- 
skich nie tylko me jest obowiązkiem ziemstwa, 
jest raczej karygodn:m i lckkomyślaem 
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np. w stosunku do „Pcdolanina*, khodowanego 
na rachunek ziemskich pieniędzy, szkodliwem 
ich użyciem. 

Do zasądn'czego swego stanowiska, za- 
znaczonego na drugim zj-żdzie, obecnie redak- 
tor „Zirnyci*, dodał konkretny przykład na po- 
twierdzenie sa ojej zasady. 

Usunięty w ten sposób wniosek wypły- 
nął powtórnie w innej formie, mianowicie w 
formie propczycyi, aby ziemstwo wypisywało 
„Switową Zirnycię* dla spółek spożywczych, 
jako pożyteczne, kierownicze a popularne pis: 
mo. Wniosek ten był usunięty z obrad również 
na kategoryczne żądanie redsktora, który zasa- 
daiczo przeciwny jest wszelkiemu narzucaniu 
pisma ludności, zaś praktycznie, nie chce krę- 
pować swojej swobody w krytyce zie mstwa 
przez przyjęcie zamaskowanej zapomogi, którą 
zawiera wniosek. Wobec odpornego stanowi- 
ska, zsjętego przez redaktora „Zirnyci*, zjazd 
przyjął jednogłośnie uchwsię, iżby spółki spo- 
żywcze Podola wypisywały co najmniej po je- 
dnym egzemplarzu „Switowej Zirnyci*. Prze- 
ciw tej zdrowej formie wniosku redaktor „Zir- 
nyci* nie protestował. 

Zjazd zakończył swą pracę jednogłośnem 
przyjęci:m rezolu'y;, w której, uznając ogrom: 
ne znaczenie zjazaów dla kooperacyi Spożyw- 
czej—prosi ziemstwo gubernialne o zwołanie 
w r. I9I5 czwartego zjazdu przedstawicieli 
spółek spożywczych Podola. 


(Uczestnik zjazdu). 


Z życia prowincji. 


Łuck, w lipcu. 


Gdybym chciał w każdej korcspondencyi 
poruszać jedynie tematy na tle życia miejscc- 
wego polskiego społeczeństwa powstałe, musiał- 
bym dawno oręż schować do pochwy. Opa- 
trzncść zaklęła nas w  kamiennego—siinksa, 
Trwamy, ale nie żyjemy, jak łacina w kościel- 
nej liturgii. 

Obok nas o miedzę istnieje wielotysię* 
czna rzesza synów izraela, ruchliwa, wszędo- 
bylska, drgająca życiem, wprawdzie dls nas 
niesympatycznem, ale reagująca żwawo na 
wszelkie objawy. Tłum ten łaknie panem et 
circenses. Utrzymoje w mieście 3 kinema- 
tograiy, uczęszcza do cyrku, który prawie cały 
bywa szczelnie zapełniony. Zajrzyjcie do które- 
gokolwiek z tych przybytków: żydzi od dołu 
do góry. Obliczono, iż egzystencya każdego 
kinemstogrzfu wymaga przynajmniej 50 rb. 
dziennie. Są dni, kiedy taki mp. „Odeon 
miewa roo do 200 rb. Weźmy cyfrę najniż- 
Bzą: 50 rb. Więc trzy kinema kosztują 159 
rb —najmniej, czyli praca w ciągu 350 ani 
potrzebuje 52,520 rb. 

Taką sumę minimalnie wydają - ro- 
cznie wyznawcy Mojżesza na rozrywkę. Nie za- 
niedbują jednocześnie obowiązków. Nie szczę- 
dzą grosza na 25 chederów. Utrzymują wre» 
szcie T-wo dobroczynności, którego budżet ro- 
czny sięga Io lys. rb.; widziałem ich Bprawoz- 
danie. 

A my, -belpiacy się kilkuwiekową kulturą? 
Wszysikie nasze instytucye. prócz banku, no- 
szą w schie zarodek cługcl:tniego charłactwa. 
To jakby struna uiedociągnięt:! 

T-wo rolnicze kuleje. W T-wie spożyw- 
czem niesnaski  Ustępuje 
koletni zarządzający, który doskonal: sklep pro- 
wadził, i otwiera interes konkurencyjoy. T-wo 
dobroczynności ledwie dyszy. „Dom Polski" 
choć mu  właścicielka— żydówka komorne o 
300 rb. obriżyła, nie ma czem lokalu opłacić. 

A dlaczego? bo w „Domu Polskim" w 
hazarJ grać nie wolno. Zato prlską cltęujrzy- 
cie w klubie szlacheckim, a pclskie wybiórki— 
w obywatelskim. i 

Więc, hazard, i tylko bzzard podtrzymuje 
kluby. Jeden z nich, obywatelski" świetne ro- 
bi interesy i zamierza apartamenty powiększyć, 
podczse, góy „Dom Poiski* będzie musiał je 


skurczyć. 
A W.R. 


Smila, w czerwcu 1918 r. 


Nawiązując do pierwszej korespondencyi 
z d. 7 z. m, należy dodać, że mamy tu jesz- 
cze i dwie polskie apteki, jednej z nich wła- 
ścicielem jesz p. Bilczyński, któremu udało się 
wykupić ją z rąk żydowskich, drugą aptekę, 
przez długie czasy, jedyną tutaj, dzierżawi p. 
Pik, objąwszy wraz z apttką również i nsjpo- 
ważniejszą klientelę dawną. Między te dwie 
potrafił jeszcze wcisnąć się żyd ze swoją kon- 
kurencyjną apteką, ale podobno na tej konku- 
rencyi nie najlepiej wychodzi. $ 

Proboszcz tutejszy ks. Brydzins, który 
wielce się przysłużył kościołowi, zjednawszy 
dla niego tak hojną i wspaniałomyślną ofiaro- 
dawczynię (patrz dawniejszą korespondencyę z 
d. 7/VI) nie malo też zaskarbił sobie wdzięcz: 
ności za zbieranie corocznie w tym czasie ze 
wszystkich zakątków parafi dzieci na katechi- 
zacyę, posiadając dar wynsjdywania dziatek 
szczegó.nie biednych i zaniedbanych. Paroty- 
gcdniowy pobyt przeszło pół setki dzieci pod 
troskliwą opieką tak proboszcza, jak i jego go- 
dnej pomocnicy, nie zaniedba wywrzeć nieza- 
tartego, a dobroczynnego wpływu na te młode 
latorośle i zasiać w icb sercach ziarno, które 
niewątpliwie zakiełkuje, padając na umiejętnie 
użyźniany grunt. Jest to już zasługa nietylko 
wobsc religii, ale i obywarelska, a powtarzana 
corocznie, zapisze imię zacnego kapłana we 
wdzięcznych sercach młodego pokolenia. © 

Pom mo pogłosek o mającem nastąpić za- 
mknięciu naszego Towarzyatwa dobroczynności, 
o czem i ja też nadmieniałem, najniespodzia- 
niej otrzymano pozwolenie na urządzenie na 
rzecz jego konceriu wraz z zabawą taneczną 
Pozwolenie, co prawda, było bardzo spóźnione, 
lecz dzięki sprężystości głównego kierownika 
p. Czerniejewskiego, udało się wszystko w cią- 
gu tygodnia zorganizować tak, że zabawa mo- 
gia się była odbyć w tradycyjnym dniu Św. 
Piotra i Pawła. 

Wszystko poszło gładko i składnie, pu: 
bliczność dopisała, artyści wywiązali się z za- 
dania dobrze, a dzięki amatorce, pani Chmie- 
lowskiej, mieliśmy nadto możncść ustyszenia z 
estrady rodzimego słowa, Cdzianego w wy- 
twcra4 szatę Szopena i Niewiadomskiego, a 
odtwcrzonego ze smakiem i w odpowiednim 
nastroju. 

Panie Zienkiewicz Z .rnikowa (fortepian) 
i Jansa (Śpiew), oraz pp. Bieganowski (skrzyp- 
ce) i Bagriancw (wiolonczela) byli na wysoko- 
ści swego zadania i suto oklaskiwani. 

Dla ścisłości należy dcdać, że zabawa ta- 
neczna trwała rażnie i ochoczo do rana, po- 


skutkiem nicb, kił- | 


licznego i uroczego grona 
się czuć brak młodzieży mę- 
zresztą 


mimo, że wobec 
tancerek, dawał 
skiej, to też starsi panowie musieli ją, 
z dobrym skutkiem, ochoczo zastępować. 


K. Mar... 


Matwiejewce (na Wołyniu) 


Właściciele Matwiejowiec zajęli się przy- 
jęciem dzieci na kolonie wakacyjne. Przyjęto 
dwie partye— dwadzieścioro dzieci. Ponieważ 
m'eszkanie przeznaczone na kolonie mogło 
zmieśsić większą ilość dzieci, więc też towa- 
rzystwo uzyskawszy pozwolenie, umieściło kilka- 
naścioro uczennic, dając im własne utrzymanie. 

Dzieciom jest bardzo dobrze. Pcd opieką 
rozumnej, energicznej ochroniarki pracują, uczą 
się chóralnych śpiewów, bawią się i wzmacnia- 
ja swe siły. 

Rozrsdowane twarze dzieci, Świadomość 
że się im dobrze robi jest nagrodą dla tych, 
którzy dali im możność korzystania z wiejskie- 
go powietrza. 

Niestety koloni letnich w kraju jest bar- 
dzo niewiele. 

Gdyby każdy obudził drzemiące w sercu 
uczucie miłośsi bliźniego, gdyby zrozumiał jak 
biedne miejskie dzieci są spragnione wsi, przy- 
jąłby jeżeli nie liczniejszą gromadkę, to choć 
jedao lub dsoje dzieci. 

Pisząc o tej wielkiej potrzebie biednych 
dzieci z miasta, mam nadzieję, że za dobrym 
przykładem uczynnych jednostek pójdą i inni. 


Oracz. 


NALDYAWCW M RA Bari AR 


Kronika prowincyonalna. 


(Z pism i od korespondentów). 


O nbniżenie stopy podatku ziemskiego. 
W swoim czasie właściciele domów m. Zwinogród- 
ki zwrócili się do ministerstwa Spraw wewnętrz- 
nych ze skargą na powiększenie stopy podatky 
ziemskiego, który z 9626 rb. podniesiony został w 
r. b do 20,000 rb, Obecnie ministerstwo spraw 
wewnętrznych za pośrednictwem gubernatora ki 
jowskiego nadesłało w tej sprawie odpowiedź, w 
której komunikuje, że skarga właścicieli domów m. 
Zwinogródki rozpatrywana będzie podczas rozwa- 
żania przez władze gubernialne repartycył podatku 
ziemskiego powiatu zwinogródzkiego na r. 1914. 
Sprawa ta rozważanń będzie z punktu widzenia 
prawa Ia go Czerwca 1900 F. „o granicach opodat- 
kowania ziemskiego" tudzież z punktu widzenia roz- 
działu 1V prawa z d. 6 go czerwca Iglo r. „o po 
datku państwowym z nieruchomości miejskich 
w miastach, osadach i miasteczkach". 


WYSTAWA. 


Kronika wystawy. 


— Dzia! ogrodnictwa stopniowo zapełnia 
Zączęły przybywać wczesne ga- 
tunki owoców i warzyws. W myśl postano 
wienia sekcyi ekspertyza okazów sezonowych 
odbywać się będzie w miarę ich napływu co 
tydzień w soboty. Ogólna zaś ekspertyza i roz- 
danie nagród nastąpi dopiero w jesieni. Sądząc 
z nadesłanych już eksponatów trudno  cośkol- 
wiek wywnioskować © urodzaju roku bieżące 
go, spodziewają się jednak, iż urcdzaj warzyw 
będzie w roku bieżącym zupełnie zadowala- 
jący. 

— Zgodnie z zatwierdzonymi przez głó- 
wny zarząd rolnictwa i urządzeń rolnych prze- 
pissmi o ekspertyzie, listy kandydatów na pre- 
zesów komisyi rzeczoznawców należało przed- 
stawić głównemu zarządowi najpóźniej d. I-go 
lipca, tymczasem zatwierdzone przepisy O cks- 
pertyzie otrzymane zostaly w Kijowie d. 2 lip- 
ca. Wobec tego komitet wystawy zwrócił się 
do głównego zarządu rolnictwa i urządzeń rcl- 
nych z prośbą O odroczenie terminu udzielone- 
go na przedstawienie listy kandydatów do 15 
lipca. 


się okazami. 


— Rozpoczęto roboty około urządzenia 
chodnika z cegieł wzdłuż drogi prowadzącej na 
górny plac wystawowy. Urządzenie trotuarów 
na górze Czerepanowej zbliża się ku koń- 
cowi. 


— Budowa wystawowej linii tramwajowej 
została już ukończona, lecz uruchomić tramwa' 
jów dotychczas nie można, ponieważ główny 
zarząd Towarzystwa tramwajowego za nic 
nie zgadza się pa to w obawie odpowiedzial. 
ności za możliwe nieszczęśliwe wypadki. Komi- 
tet wystawy zawiadomił o tem bawiącego obe- 
cnie zagranicą p. D. Margolina, tymczasem je- 
dnak kwesiya pozostaje w zawieszeniu. 

— Onegdaj kasa wystawy sprzedała 
5,790 biletów wejścia. Wycieczki zbiorowe, 
które w dniu tym zwiedziły wyitawę liczyły 
532 wychowańców szkół z 39 kierownikami i 
289 szeregowców z 8 kierownikami. 


Maszyny rolnicze. 
Towarzystwo pcd firmą „Rabotrik*. 


Blizko od wejścia na wystawę, tuż za 
estradą koncertową rozłożyło T-wo „Rabotnik“ 
swoje okazy. Widocznie nie iłością okazów, lecz 
ich doborem cbce f.rma ta, zaciekawić zwiedza- 
jatych. W otwartych szopach znajdziemy tsm 
różnego rodzaju pługi, płużki, obsypacze a 
obok większości tych narzędzi spotykamy ntd 
pis, iż konstrukcyę takowych ulepszył i opaten- 
tował prof tutejszej pclitechniki p. Szbindler. 
Wyroby te pochodzą z własnej fabryki T.wa 
„Rabotnk* w K łomnie. Dalej wystawiono upro- 
szczonenej Keonstirukcyi żpiwiarkę, przezuaczorą 
dla gospodnistw włościańskich, Żniwiarka bez 


DZ IB R NIK. 


grabi zgarniających zboże na garście, typu jsk 
tutaj na wsi mówią „Tobogrejka*. Na placu 
zaś znajduje się parowa młocarnia z lokomo- 
bilą firmy „Rausom Oelf:rson* ogólnie znane- 
go typu młocarń angielskich w szczegółach 
konstrukcyjnych ulepszona, lecz z zachowaniem 
głównych charakterystycznych cech w ich tu- 
dowie. Obok młocarni widzimy ogromną siecz- 
karnię z urządzeniem wentylatora do przeno- 
szenia sieczki na oddalenie, która to sieczksr- 
nia jskoby jest w stanie wszystką z młocarni 
wychodzącą słomę pokrajać i do sterty zsypać, 

Tuż zaraz stoi prasa do prasowania sia- 
na, zbudówana jak widać mocno. Wymiary 
pracy, a raczej wymiary otrzymywanych z niej 
kop siana, zastosowano do wymagań intendan- 
tury, tego jak dzisiaj najważniejszego kupca na 
prasowane Siano. 

Pokazu fimy „Rabotnik* dopelnia żelazny 
wiatrak amerykański śprężony z pompą stu- 
dzienną. 


T. Kowalski i A. Trylski z Warszawy. 


Na wzgórzu powyżej wystawy firmy Jobn 


KIJOWS3SKXZ! 


Fowler rozstawił dom handlowy T. Kowalski 
i A. Trylski z Warszawy różne maszyny i na- 
rzędzia rolnicze. Większość z nich to maszyny 


względem jest Warszawa. Wydatki na nau- 
czanie jednego mieszkańca Warszawy wynoszą 
w ciagu roku 71 kop., wówczas gdy na jedae- 
fo mieszkańca Kijowa przypada I rb. 26 kop., 
Odesy — I rb. 32 kop, Petersburga — I rb. 
96 kop., Charkowa — 2 rb. i Moskwy 3 rb. 
15 kop. 

Cyfry te są smutnem i wymownem zara- 
zem świadectwem niesłychanie opłakanego sta- 
nu szkolnictwa w miastach polskich. Na wyk- 
ształcenie jednego mieszkańca drugiej stolicy 
rosyjskiej rząd i instytucye społeczne wyda ą 
cztery i pół razy więcej, niż na wykształcenie 
jedrego mieszkańca Warszawy. 

Na drugiem piętrze domu ludowego wy- 
stawione zostały eksponaty szkół rzemieślniczych 
i technicznych różnego typu. Największą chy- 
ba liczbę okazów zaprezentowała publiczneści 
kijowska szkoła rzemieślnicza. Wśród jej 
eksponatów zwracają na Siebie uwagę dwi»? ło- 
dzie: motorowa i zwyczsjna wiosłowa, ł»dny 
kredens i szereg wykonanych z wielką stran- 
nością robót ślusarskich. Kamienie:ka szkoła 
rzemieślnicza wystawiła pomiędzy innemi wial- 
nig, szkcła czebotarska — wialnię i gustowny 
kredensik, osterską szkcła rzemieślnicza — ład- 


łycka — szereg starannie wykonanych okzzów 
z zakresu Ślusarstwa i stolarstwa, 


Widzimy tu brony, wialnię, ul, 


ną it. d. 


ne dębowe biurko z krzesłem, szkoła kahar- 


i wreszcie 
dość znaczną ilość okszów w końcu pierwszej 
sali wystawiła Żytemierska szkoła rzemieślnicza. 
ławę szkol- 


ne drogie tkaniny, wśród których mętnym bla- 
skiem połyskuje złotogłów. 

Drugi pokój przedstawia jadalnię z na- 
krytym pośrodku stołem. Ściany tego pokoju 
zdobią porcelana, wyszyte ręczniki i t. d. Pa- 
rę kredensów i innych sprzętów dopełnia ume- 
blowauie pokoju jadalnego. 

Następny pokój obok przedstawia gabinet, 
z którego wchodzi się do ciemnego korytarzy: 
ka, gdzie umieszczone zostały w niszach nieraz 
doskonale pomyślane i bardzo efektowne mi- 
niaturowe projekty dekoracyi teatralnych. 

Wracamy do gabinetu, skąd przez pokój 
jadalny wchodzimy do drugiego korytarzyka, 
obok którego znajduje się niezupełnie jeszcze 
urządzona niewielka poczekalnia. Z korytarzy- 
ka wejście wprost prowadzi do cerkiewki do- 
mowej, utrzymanej w stylu bizantyjskim. 


Koncerty. 


Ojbywające się od pewnego czasu na 
terytoryum wystawy koncerty przybrały obec- 
nie charałter o tyle określony, że dziś już mo» 
żemy traktować je nie jako wypsdkowo zorga= 
nizowane wieczory muzyczne, ale jako rzecz, 
mającą już prawdopodobnie do samego zam- 
knięcia wystawy zaspakajać estetyczne potrze- 
by licznie gromadzącei się na niej publiczności. 
Uważam, że rozwiązując kwestyę koncertową 
organizatorzy działu muzycznego obrali jedyną 
możliwą w warunkach wystawy kijowskiej dro- 
ge W prasie miejscowej dawały się słyszeć 


W następnej sali figurują eksponaty szkół 
wyższego,nieco typu, niż poprzednie, t. zw. 
szkół uczniów rzemieślniczych. Widzimy tu 
eksponaty trzech szkół: królewieckiej o trzech 
oddziałach — tkackim, ślusarskim i stolarskim, 
berdyczowską ślusarsko-stolarską i takąż nowo. 
uszycką. 

W trzeciej səli wystawiły swe okazy od- 
działy i klasy rzemieślnicze przy 2-klasowych 
szkołach ludowych wyższego typu. 

Rzemiosła (ślusarskie i stolarskie) w tych 
szkołach traktowane są jako przedmiot nieobo- 
wiązujący, któremu poświęca się psrę godzia 
czasu poza zajęciami Szkolnemi, dla tego też 
w stosunku do eksponatów tych szkół stawiać 
należy znacznie mniejsz* wymagania, niż w 
stosunku do eksponatów szkół poprzednich, 
gdzie rzemiosło jest głównym przedmiotem wy- 
kładania. Pomimo to bez przesady twierdzić 
możca, że wystawione tu eksponaty co do Ści- 
słości i starannuceści wykonania niekiedy niczem 
się nie różnią od eksponatów opisanych przed 
chwilą szkół rzemieślniczych. 

Wystawiły tutaj swe okazy oddziały i 
klasy rzemieślnicze przy następujących szkołach 
dwuklasowych: demijowieckicej, humańskiej, fas 
towskiej, sołomiańskiej i poryckiej. 

Sąsiedni pokój wypełniają liczne, lecz w 
większości wypadków  niegustowne eksponaty 
kijowskiej żydowskiej szkoły rzemieślniczej 
„mienia Brodzkiego. Pomimo brsku gustu pod- 
dieść należy, iż wyroby tej szkoły wyróżniają 
się dokładnością i sumiennością wykonania. 

Wreazcie w ostatniej Szli z prawej stro» 
ny wejścia umieszczone zoatały eksponsty dwu 


glosy, nawcłujące komitst wystawy do przed- 
sięwzięcia kroków celem zorganizowania zakro- 
jonych na szeroką skalę uroczystości muzycz- 
nych, z udziałem orkiestr, chórów, i pierwszo- 
rzędnych solistów. Zapewne, życzenia to bare 
dzo pobożne i wyrażzć je wszędzie i zawsze 
można, — tylko że w danym wypadku projek- 
todawcy owych babilońskich festiwałów zupeł- 
nie nie chcą się liczyć z rzeczywistością, Z re- 
alnymi warunkami, dzięki którym pewne przed- 
sięwzięcia pomimo całego ich powabu wypada 
uznać za wręcz niewykonalne. Pobudowanie 
specyalnego hal'u muzycznego, zorganizowanie 
pierwszorzędnej orkiestry (kijowska orkiestra 
nie może być brana w rachubę jako stsie an- 
gażowana przez zarząd ogrodu kupieckiego), 
sprowadzenie znanych solistów i dyrygentów, — 
to są wszystko rzeczy, na które mogłaby sobie 
pozwolić cbyba jakaś specyalnie w zamiarach 
artystycznych szbwencyonowana  organizacya, 
którą komitet wystawy kijowskiej nie jest. 
Dlatego też pomimo całą przewidywaną przy- 
jemność, jakiej móg bym doznać słuchając w 
specyaloym gmachu sztuki pierwszorzędnej 
orkiestry i śpiewaków, pomimo zmartwienie, 
jakie sprawia mi konieczność wyrzeczenia aię 
podobnej przyjemności, — winienem uznać, że 
urządzane na otwartej estradzie lekkie koncerty 
zasługują bądź co bądź na pochwałę, Uwzglę- 
dnić również należy, że publiczność wystawo- 
wa składa się z tłumu mieszanego, dla którego 
nawet lekka, byle nie wulgarna muzyka jest 
już swego rodzaju ¿gradus ad Parmassum=, a 
więc o „obniżeniu poziomu eststycznego* nie 


aagielskiej fabryki Bamforda. Szczególną uwa- 
gs zwaca cały rząd różnej wielkcś:i śrótowni- 
ków wymienionej fabryki. Śrótowniki te pro- 
stej, łatwej do skontrolowania budowy odzna- 
cz»ją się bardzo dobrze pomyślanym tarczowym 
przyrządem do mełcia. Forma stożkowo lejko- 
wa mielącej tarczy stalowej pozwala w małej 
objętości skupić dość dużą powierzchnię robo- 
czą, to też i wydajność śró:y produkowana 
na nich winna być duża. 


Lecz nietylko dla śrótowania przeznaczs 
Bamford swoją maszynę, ma ona mieć zboże 
na mąkę razową, a przy użyciu specyalaie do- 
stawionego cylindra z sitami, nawet dzielić mą- 
kę na kilka gatunków. Mlynek ten ma więc 
obsłużyć folwark produkując śrotę dla inwenta- 
rza i mąkę dla ludzi. 


Dla kultury kartcfli wystawiono 4 rzędo- 
wy dołownik Osterlanda. Nsrzędzie to ma 
ciągnąć redlinę, w niej zaś osobnemi łopatka- 
mi w formie łyżek, w pewnych, stale równych 
odstępach, robić dołeczki, w które włożywszy 
kartofle, otrzymuje się równe i dla maszyno 
wei obróbki odpowiednie sadzenie takowych. 

Kopaczkę do kartofli widzimy angielską 


fabryki Bsmforda. Konstrukcyjnie wygląda ko- 
paczka obiecująco. 


ao konny przetrząsacz, również Bamforda, mo 
gacy być przetrząsaczem—grąbiami i służyć 


dzie, wobec lat wilgotnych, bodaj 
czasie. 


wiono różne kultywatory, ekstyrpatory. brony 
talerzowe i zębate wyrobu różnych zagranicz 
nych fabryk, ale w części i własnej fabryka 
cyi, niektóre z nich wyróżniają się pewnemi u: 
łepszeniami w konstrukcyj, 


Szczególną uwagę zwiedzających chcemy 
zwrócić jeszcze na doskonałe pomyślany parownik 
do pary. Zewnętrznym wyglądem nie wiele 
się on różni od parowników Ventzkiego i in- 
nych, ale urządzenie powierzchni ogrzewalnej z 
wstawionemi, wystającemi w ogień rurkami 
(iak zwane Fielda), wskazuje na pewną oszczę- 
dność opału, gotowanie zaś parą, wytwarzaną 
w oddzielnym kotle, doskonale wpływa na 
przygotowanę paszę. Należałoby tylko, dosta- 
wiając parnik, uprzedzać kupującego, iż do 
parnika należy używać wyłącznie wody mię- 
kiej — nie studziennej, bo osad z wody, tak 
zwany kamień kotłowy, osadza się zawsze w 
owych rurkach (Fielda) i łatwo doprowadza do 
ich przepalania się. 


Dział szkolny. 


W opisywanym już poprzednio dziale 
szkół elementarnych kijowskiego okregu nau- 
kowego wystawione zostały ciekawe dziagramy 
dsjące pojęcie o wzrośćie wydatków na szkol- 
mietwo elementarne, Oraz stopniowem zwiększa- 
niu się liczby szkół tego typu w m. Kijowie. 
W okresie 1874—1883 roku wydano ogółem 
pa utrzymanie kilkunastu szkół ludowych 223 968 
rubli, w następnym dziesięcioleciu od r. 1884 
do 1893 — 488.125, w okresie 1894—1903 ro- 
ku — 996 318 rubli i od r. 1904 do 1913 — 
2975467 rubli, W r. 1913 wydatki na nau- 
czenie początkowe w m. Kijowie wyniosą 
268 699 rubli, czyli przeszło w dziesięć razy 
więcej, niż w ciagu pierwszego dziesięciolecia. 
Na utrzymanie innych zakładów naukowych w 
m. Kijowie w ciągu ostatniego dziesięciolecia 
wydatkowano 1953 238 rubli. W okresie 
1809 — 1838 roku Kijów posiądał 4 zaledwo 
szkoły elementarne. W ciągu następnych lat 
20 liczba ta wzrosła do 6; w okresie 1859 — 
1868 ludowych szkół elementarnych było 8; od 
r. 1869 do 1878 liczba ta pcdskoczyla do 19, 
w następnem dziesięcioleciu — do 31, od r. 
1889 do 1898 liczba szkół w m. Kijowie wzro- 
sła do 43 i w okresie 1899— 1912 do 68 
przy 183 kompletach. Bądź co bądż cyfry te 
zdradzają tendencyę do coraz szybszego wzro- 
stu budownictwa szkolnego w mieście. W cią- 
gu sześćdziesięciolecia 18:9 —1868 roku liczba 
azkół wzrosła w dwójnasób, w ciagu zaś ostat- 
nich lat 44 wzrosła przeszło ośmiokrotnie. 

Jednakże pomimo nie zaprzeczonego po- 
stępu w tej dziedzinie, w stosunku do innych 
peńatw ku turalaych, Rosya zajmuje miejsce o- 
atatnie. 

Wydatki na naukę jednego obywatela w 
S:anach Zjednoczonych dwadzieścia kilka razy 
preewyższają analogiczne wydatki w Rosyi. 

Z więk:zych miast pclożonych w grani- 
cach państwa najbardziej upośledzena pod tym 


Dia sprzętu siana i koniczyny wystawio- 


iównież do zgarniania siana na wały, narzę- 
bardzo na 


Oprócz powyżej wymienionych, wysta- 


klinęowskiej i 8 miokiasowej 


technicznej szkoły imienia A. Kuszakiewicza 


przygotowywanie. nie majstrów 
ków. 


Na trzecim piętrze domu ludowego 
ckręgu naukowego. 


ponaty gekcyi kygieniczunej, 
dość lużaym związku z hygieną szłói. 
dwu szaf z t zw. bałałsjkami i 
różnego kalibru i wielkości 


na drzewie i t. d. Srodek sali 


cyi, pulpity, wieszadła, 


obrażających sceny z życia sporlowegu i gim 
nastycznego  młcedzieży szkolnej, 
st sd. 


niczna robiła wrażenie dcdatnie, 


Szkoła stregonowska, 


poważnych współzawodników. 
Wyroby uczoiów tego zakładu 
dość wysoka kultura artystyczna, którą zdoby 


rzeczy słabych, 
artyzmu. 


artystów sziuk stosowanych, 
nie tylko obmyśleć lub skomponować jakąć rzecz 
piękną, lecz i wykonać ją z tego lub owego 
materysłu, zależnie od obranej specyalności. 
Dla wszystkich uczących się bez wyjątku obo- 
wiązkowe są lekcye rysunku i malowania, któ- 
re to przedmioty postawione są wzorowo, tak, 
iż po S-miu mniej więcej latach nauki uczeń 
lub ucżenica posiadają już dość znaczne wy- 
szkolenie techniczne, znajomość i poczucie sty- 
lu, oraz pewną biegłość w wykonywaniu dość 
trudnych nieraz kompozycyi. 

Szkoła posiada ogółem osiemnsście pra- 
cowni artystycznych: tkacką, stolafską, Ślusar- 
ską, jubilerską, rzeżbiarską, wyrobów ze szkła, 
skóry, drzewa, porcelany, rogu i kości, emalii, 
szwalnię, pracownie dekoracyi i dywanów, rę- 
kodzielniczą, malarską, ceramiczną, litograficzną, 
menniczą, galwano-plastyczną i t. d. Każdy 
przedmiot przed wykonaniem go z materyału 
powinien być skomponowany na płótnie lub 
papierze ołówkiem lub farbami, poczem odbywa 
się mozolna i długa nieraz praca przy upla- 
stycznieniu go z jakiegokolwiek materyału. 

Pierwszy pokój, w którym wystawione 
zostały eksponaty szkoły strogonowskiej, stano- 
wi coś w rodzsju westibulu, pośrodku którego 
z pokrytych szkliwem cegieł ułożono basen z 
artystyczną grupą u góry. W pokoju tym wy- 
stawiono kilkanaście albumów z kompozycyami 
dekoracyjnemi uczniów, kilkadziesiąt dzbanków 
o liniach prostych, lecz pięknych, moc wyrobów 
artystycznych ze srebra, złota i ianych metali, 
na ścianach rozwieszeno piękne dywany i róż- 


średnich szkół tecbniczr ych — siedmioklasowej 
kamienieckiej 
oraz nieżyńskiej niższej mechaniczno rolniczo- 


Przeważają tutaj rysunki i kreślenia. Wi- 
dać odrazu, iż obydwie szkoły mają na celu 
lecz techni- 


znas 
lazła przycułek sckeya bygieniczna kijowskiego 


Dużą i jasoą salę wypełniają liczne eks- 
będące nieraz w 
Obok 
macrdolins mi 
widzimy warsztat 
stolarski, trochę wyrobów z drzewa, wypalanie 
zajmują dwa 
długie szeregi ław szkolnych różnej konstruk- 
waga i t. d.  Wszyst- 
kie cztery Ściany zawieszone są portretami Dy. 
nastyi panującej, nieco niżej trochę diagramów, 
tablic cbjaśniających dość dużo fotografii wy- 


odpylacze 


Nie można powiedzieć by sekcya hygie- 


Kilka pokojów w prawej części pawilonu 
ministerstwa przemysłu i handlu zajmują piękne 
eksponaty szkoły strogonowskiej. Jest to je- 
dyna w Swoim rodzaju szkoła w Rosyi, która 
w zakresie sztuki stosowanej nie posiada chyba 


cechuje 


wa się dzięki poważnym i długim studyom ar- 
tystycznym pod kierunkiem doświadczonych 
nauczycieli. Wśród rozmieszczonych umiejętnie 
w kilku pokojach eksponatów niema prawie 
nie noszących na sobie piętna 


Celem szkoły jest przygotowanie t. zw. 
którzyby umieli 


może być tu mowy. Skądinąd znowu, publicz- 
ność ta składa tak wyrażne dowody swych 
skłonności muzycznych, — nawet pedwójnie sto. 
sowana do niej kuracya bhydropatyczna (na 
głowy — deszcz, na nogi — okłady błotne) nie 
jest w stanie zmusić ją do odwrotu z przed 
estrady, — że pozbawienie jej tych koncertów 
w fTmię tego tylko, że tkoliczności nie pozwoe 
liy zdobyć się na rzecz bardziej okazałą, by- 
loby wysoce niekonsekwentaem. 

Jak dotychczas programy koncertów skła- 
dają się przeważnie z popisów wołtalnych, 
czego również organizatorom za al: mieć nie 
mogę, albowiem głos mniej, niż np. skrzypce, 
wiolonczela lub foriepian, traci na produkcyach 
na otwartem powietrzu. Z liczby śpiewaków, 
których słyszałem, wymienię nazwiska przede- 
wszystkiem p. Brczarowa, następnie p.p. Gzo- 
wskiej, Leninej i Santagano, oraz p.p. Ordy, 
Diemina i Szapowałowa. 

W.T D. 


Do MNE 
Bez maski. 


Wybacz czytelniku, że jeszcze raz wra- 
cam do orgii najbezczelniejszych żydowskich 
oszczerstw, ciskanych w prasie, drukowanej 
rosyjskimi czcionkami — na społeczeństwo pole 
skie. . 

To co mam teraz do zanotowania, prze- 
chodzi granice wszelkie i zasługuje na nazwę, 
którą tylko przez szacunek dla uszu ludzkich — 
nie wymieniam.. 

„Russkaja Mołwa* zamieściła przed paru 
dniami depeszę następującą: 

„Wailao. 29 czerwca. W ogrodzie Pusz- 
kińskim, znajdującym się w centrum miasta, 
trzech chuliganów bez wszelkiego powodu za: 
biło nożami czterech spacerujących". 

Tego samego dnia, wydawany przez Ku: 
gla petersburski „Dień*, sygnalizował z Wilna 
tę samą wiadomość, ale już w zmienionej po- 
staci. Brzmiała ona: 

„Terror antysemicki, Wilno 29/VI. W 
ogrodzie miejskim trzech wyrobników polaków 
bez wszelkiego powodu zarznęło czterech spa- 
cerujących żydów“. (Koresp. wł). 

Zaś na podstawie tej ostatniej depeszy 
kuglowski „Dień* ofiarował swoim czytelnikom 
artykuł wstępny, w którym pisze: 

„Podpalali — a teraz rzną. Telegram z 
Wilna donosi o takiej okropności rozbestwienia 
nacyonalistycznego, jakiej stworzyć nie mogła 
wyobraźnia, zdolna wchłonąć wszysiko najbar- 
dziej nieprawdopodobne. Na ulicy bez wszel- 
kiego powodu trzech polaków zarznęło czterech 
żydów. Fala zdziczenia nacyonalistycznego więc 
chłypęła już i do kraju Zachodniego. Podpa- 
lają w Polsce, zarzynają w kraju Zachodnim. 
Jakież formy przybierze zemsta nacyonalistycz» 
na na poludniu? Wyobraźnia uchyla się cd 
przerzucenia mostu od tych zbrodni do ideolo» 
gii tak subtelnych, tak „kulturalnych* przed- 
stawicieli inteligencyi polskiej, zatrutych jadem 
nacyonalistycznej wścieklizny. Jednakże most 
ten pomiędzy 5więtochowskimi, Niemojewskimi 
a wileńskimi Kubami-rozprówaczami istnieje. 
Nie oni, nie ci subtelni inteligenci wepcbnęli 


nóż. A jednak oni go ostrzyli, oni napełail 
dziką energią ludzi, którzy nóż schwycili. 

„Ideolodzy mówią, idelodzy piszą. Ci zaś, 
którzy z ich mów i pisaniny czerpią natcknie- 
nie, ci palą, ci rzną%. 

Dodam, że cały ten stek brudnych fal- 
szów przedrukowała bez komentarzy peters- 
„burska „Riecz*... A za odpowiedź rozzuchwa- 
lonym bezkarnością kłamcom niechaj posłuży 
telegragram agencyi petersburskiej tej treści: 

„Wilno (AP). Wiadomości, podane przez 
prańą o terrorze antysemickim w Wilnie, wą 
najzupełajej zmyslone, W rzeczywistości, dn. 
29 czerwca w parku Puszkińskim wynikła bój- 
ka pomiędzy pijanymi garbarzami — katolikami, 
jednego z nich zabito. Żydzi udziału w bójce 
nie brali, więc mikt żydów ucierpieć nie 
mógł. 


z 


Czy można wohec tąkiej ohydy pozostać 
obojętnym?... Czy można wobec faktu, że 
wszystkie wiadomości o polskich pod- 
palaniach, rabunkach i morderstwącb, okazały 
se tendencyjnie sfałszowane, nie 
potępić tego rodzaju zbrodniczej takty- 
ki — hez względu na narodowcś:, przynależ- 
ność psrtyjną i poglądy spoieczne?... 

„Kijewskaja Myśl" sądzi inaczej. 

„Kijewsbają Myśl, zamilczawszy 
o całym szeregu zarzutów, który jej bezpośre- 
dnio z faktami w ręku czyniłem, we wtorko» 
wym numerze z przedziwną miną „tryumfato- 
ra" zaznaczą tylko, że podając wiadomość o 
utzędawem zaprzeczeniu bojkotowego charakte. 
ru'podpalnń, zacytowałem „Russkoje Słowo” a 
nie „Kuryer Poranny", którego wiadomość 
brzmi tak: 

„Podaje się do wiadomości ministra spraw 
wewnętjenyci, że powtarzające się gorąz częś- 
ciej w Polsce podpalenia, nie są wynikiem boj. 
kotu, lecz szerzącego się wśród ludności bul- 
tajstwa. 

Jednakże w doniesieniu zaz» 
nątzono, że agiiacya bojkotowa 
rozwojowi tego hultajstwa czasem 
dopomaga*. 

Stąd „Kijewskaja Myśle wyprowadza 
wniosęk, że „Dziennik Kijowski” (!) powinien... 
się wsiydzić... Inaczej mówiąc, że „Kijewską- 
ja Myśl*,i drukując fałszywe o polskich „zwier- 
stwach* wiadomości, i przemilczając nazwisko, i 
narodowość pogromcy języka polskiego Weis. 
berga, miała zupełną słuszność... 

Po tąkiej konkluzyj nie mam 
gaiccie „Kijewskaja Myśle do powiedzenia... 
Odtąd będziemy tylko skrzętnie notowali 
wszystkie fałsze rozpus:cząne przez to 
pismo o pylakąch.. Na zakończenie zaś zazna. 
cząmy—że agecyjnej depeszy, pru 
stującej fałszywe wiadomości 
„Dnia“, Kijewskaja Myśl, której 
szpalty przepełnione są czesto 
telegramami tręści najbłachszej 
—nie pomieściła. 

Dodatek „Kuryera Porannego" 
i igtoty rzeczy nie zmienią, 
faktem... Każdy, kto pomawia naród psiski o 
„zezwierzęczenie"s, m społeczeństwo polskie o 
tnicgowanie i zachęcanie do podpalań i mor- 
derstwpopełnia zbrodnię najnik« 
czemniejszego oszczerstwa... 

Natomiast historya z żydem Waisbergiem 
i z rzyceniem depeszy agencyjnej do kosza u- 
prawuia do wniosków o wiele dla redakcyi 
gazety „Kijewskaja Mysi"... drażliwszych... 


Czarny Jegomość. 


EE GEE SOO. 
KRONIKA, 


Kalasmn-<z*17yk, 

Dziś 4 (17) Józefa Kalasantego. 

Jstsa 5 (12) Antoniego. 
Weah Hatia o gadr. 4 m c8 
Zaehńd tioñča o gedz. 8 m. c4 
Dłagost das gdr, 35 m 5å 


już nie 


treści 
Fakt pozostaje 


Kalegdenzyk Historyczny. 
17 linoa n, st. 


Roku 1792. Armia polska pod księciem 
Józefem Poniatowskim, walczy pod Dubieuką. 


— „Lud Bożys. Wyszedł z druku Nr. 
27 „Ludy Batego* i zawiera następujące arty: 
kuły: Wypleniajmy chwasty.-—Kilką uwag o 
pożywiepiu.— Na służbie (obrazek) —Nieocenio. 
ny wynałazek.— List do Redakcyi z Chmielni. 
ka. Co słu:hać w Dumie i Radzie Państwa.— 
Wiadomości Polityczne.—Różne wiadomości. — 


Odpowiedzi. 
Dodatek I. „Nazza Wies" zawiera: 
Pogadanki o gospodarstwie XVII w. Pszenica 


(dokcúczenie) —Strzeż od żyda Panie B>że 
(wiersz) -—Stary Maciej na Wystawie: x. Mój 
przyjazd —L:czenie domowe: Reumatyzm sta- 
wcwy. —Dob:e rady. 

Dodatek II „Gazetka dla dzieci", 
Co kochać? —Na łące —Jak łowią żółwie mor- 
skic.—Matka i synowie (zdarzenie prawdziwe). — 
Pracuj sama. 

Dodątek III „Nauka Wiary": Wy- 
kłąd dziesięciu przykazań Bożych: ciąg dalszy 
o siódmem przykazaniu Bożem, Codzienna mo- 
dlitwa Apostolska na miesiąc lipiec. 

— Reformy tramwajowe. Onegdaj miej- 
ską komisya tramwajowa ponownie zastanawia» 
ła się nad ostatnią reformą tramwajową, do- 
tyczącą waiadąnią i wysiadąnia z tramwajów, 
która jak dotychczas, wprowadziła jedynie za- 
mieszanie i mie porządek, i stała się powodem 
narzekań ze strony pasażerów. Kowisya jednak, 
jak się okazuje, niema vic przeciwko tej ino 
wacyi, byleby wysiadanie przez przednią pist 
formę wagonów nie narażało pedróżnych na 
przeciągi. Wobec tego pcsianowila oua zapro- 
ponować T-wu tramwajów, aby oszkliło ono 


šie z wagonu jest zupełaie niemożliwe. 


— (głoszenia w 
miejski udzielł niejakiemu p. Sorokinowi kon* 


wewnętrznych ścianach aute busów, 
Too rb. rocznie cd wagonu. 

— Nominacye. Pomocnik naczelnika wy- 
dzialu ruchu zarządu kolei Poł..zachodnich Sta- 
rzynskij mianowany został zastępcą naczelnika 
wydziaiu ruchu. Zarządzający sekcyą ruchu o- 
osobowego inżyaier W. Rychalski mianowany 
został pomocnikiem naczelnika wydziału ruchu. 

— Skarga wł:śctołsii domów przedmie- 
scia Protasowy dJar. Niedawno właściciele do- 
nów przedmieścia „Protasowy jar“ zwrócili się 
do naczelnika kraju ze skąrgą na funkcyonują: 
cą przy zarządzie miejskim komisyę sołomisń- 
ską, która zdaniem podąwców skargi, nie speł- 
mia należycie tych obowiązków i nie wykazuje 
należytej dbałości o interesy mieszkańców Pro- 
tąsowego jaru. Większość członków kómisyi— 
jak piszą skarżący—zajęta jest swemi własnemi 
sprawami i żadnego udziału w pracach komisyi 
gie bierze. 

Otrzymąwszy powyższą skargę generał- 
gubernator zażądał w tej sprawie wyjaśnień od 
gubernatcra, osietni zać zwrócił się po wyja- 
śnienia do prezydenta miasta Kijowa. 


-— Lombard miejski. Onegdaj pod prze- 
wodnictwem bar W. Orgis-Rutenberga odbyło 
się posiedzenie miejskiej komisyi lombardowej, 
na którem rózpatrzono szereg ofert właścicieli 
domów, proponujących lokale dla lombardu. 


Po dłuższych debatach komisya doszła do 
wniosku, iż najlepszem i najdogodniejszem wyj 
ściem byłoby zbudowąnie specyalnego domu 
dla lombardu. Wobec tego postanowiono poro» 
zumieć się z komisyą zarządzającą domami 
Diechtierewa co do możliwości budowy domu 
dla lcmbardu w dziedzińcu posesyi Nr 35 przy 
Kreszczatyku. 


— MIŁE STOSUNKI. Na grunta, przylegają- 
ce do miejstowości, zwanej „Dacze Karuwajow- 
skie”, zwożone są smieci, odpadki i wszelkiego re- 
dzaju nieczyśiości z dzielnic miejskich, nieposiada- 
jąćych kanalizacyi. Nieczystości te szybko się roz- 
kładają, zatruwająć powietrze w całej okolicy, gdzie 
wskutek tego panują opłakane warunki zdrowotne 
i epidemie grasują bez przerwy w ciągu całego ro- 
ku. Na domiar wszystkiego lekarza w pobliżu nie- 
ma, na pomoć zaś lekarską z miasta nie można li- 
czyć wobeć znacznej odległości i utsudgionej ko- 
munikacyi. 

Obecnie T-wo popierania rozwoju „Daćz Ka 
rawajowskich" na macy uchwały ogólnego zebra- 
nia zwróciło się do zarządn miejskiego z prośbą o 
przeniesienie wspomnianego śmietniska do jakiejś 
odleglejszej miejscowości. 


— BRAK WODY. Dyrektor kijowskiego in 
stytulu poliiechnicznego zakomunikował gubernato« 
rowi kijowskiemgu. iż drugie i trzecie piętra gma- 
chów instytutu codzień w ciągu 6 -7 godzin pozba- 
wione są wody, w mieszkaniach zaś, położonych 
na czwartych piętrach można otrzymać wodą z kra- 
nów tylxo pomiędzy g. rz a 3 w naćy. Wobeć tego, 
iż gmachy instytutu, jako wła$gaść skarbu, nie mę- 
gą być zaasekurowane, a brak wody utrudnialby 
do najwyższego stopnia akcyę ratunkową w razie 
pożaru, dyrektor prosí gubernatora o zarządzenie 
odpowiednich «środków dla usunięcia wadliwości 
w funkcyonowaniu wądęciągów miejskich. 

— SANITARNE OGLĘDZINY. Policya dokc- 
nała oględzin sanitarnych halli na Besarabce, ma- 
sarni Ostraszewskiego przy ul. Jarosławskiej Nr 17 
oraz wędliniarni Narodeckiego, przyczem skonsta- 
towała amtysanitarny stan masarni i wędliniapni. 
Spisano protokóły. 

— CHULIGANI. Wczoraj w nocy na powra- 
cającego z polowania przez Priorkę Mostopaława 
mapadio na S. Zabarskiej kilku chuliganów, kiórzy 
schwyciwszy go za gardło odebrali mu strzelbę, 

Następnie ci? sami chuligani udali sie do 
zamknietej już piwiarni w domu Nr 6r przy ul, S. 
Zabarskięj i zaządali, aby ją ima otworzono. Gdy żą- 
danie nie zottało spełnione, chuligapi zaczęli 
w piwiarni tłuc szyby. W rezultacie awanturników 
ArESZIOWĄJO. . 

— POŻAR. Wczoraj z rana z przyczyny nie- 
wiadomej wszczął się pożar ną strychu domu Nr 34 
przy uł. Sowskiej. Pożar ugasiła łybedzka straż 
ogniowa. 

— KRADZIEŻE. Przy ul. Stołypinowskiej 


za opłaią 


,|]Nr 60 okradzieno pozostawione bez dozoru miesz: 


kanie profesora D., Grawego. 

W domu Nr 27 przy ul. Gogolewskiej okra 
dziono przez wył»mare okno mieszkanie Czerkaso- 
wej na 450 rb. 

Na strychu domu Nr 3 przy uł. Luterańskiej 
złapano na kradzieży złodżiejkę, która podała się 
za Kornieiewę. 

— NAGRODA. Ministerstwo spraw wewnętrz- 
nych ofiarowała 59 rb. nagrody śtróżowi domu 
Nr 68 przy ul. Funduklejowskiej za aresztowanie 
A, Tuczana, który ograbi! artelszczyka w zarządzie 
Poł.-Zacn. kolei żełaznych. 

— ZAGADKOWY WYPADEK. Onegdaj na 
Padole raniony został? w piersi wyśstrzałem z re 
woiweru S. Szćzerbanienko. Ranny oświadczył, iż 
postrzelił go niejaki W, Zubicki; blisszych wyja- 
śnień Sz. udzielić nie chcjał, Rannego oputrzył le- 
karz Pogotowia. 

-- ARESZTOWANIE. W domu Nr 4 przy 
ul. Sofijowskiej areśrtnwano poszukiwanego przez 
departament policy! K. Chełmowskiego. Ch. w roku 
1997 został na mocy postanowienia Specyainej na- 
rady przy min. spraw wewn. zesłany na trzy lata 
do jednej z gubernii północnych, skąd wszakze 
wkrótóc zbiegł i ukrywał się zagranicą do mañife- 
stu 21-g0 lutego x9r3 r. Ch. twierdz!, iż po mani- 
feście powrócił dobrowolnie da kraju i obecnie 
podlega amnettyi, jako zesłany w drodze admini- 
nistraóyjnej. Co Się zaś tyczy ucieczki jego x zesł- 
nia, tn za takową podlegą on jedynie pociągnięciu 
do odpowiedzialnóści sądowej i że sprawa sądowa 
przeciwko niemu jest już wytoczona w  Nieżynie, 
któręgo jest stałym mieszkańcem. 


Biuletyn kijowskiej staoyi mctevrologicznz). 


Dal» 3 (16; lipćą 1913. 

£? gI g3 

2 yapa pa ppl więć 

Femz. pow. weć Crię. 167 240 18,8 
goremctr prey C° w km. 738.3 . 738,4 -738.9 
Step, redlgstiności w pret. ra 57 86 
Kier |szykk. wiatru (waun. j PłdZ, Zę ZĄ 
Chpgu, wedi. ro-AŁapn, tysi Q, i 9 M 
Uężć azaóów w pm = oo ., 03 


ud g. s-ej wiega. 
úa g. 3-cj wieżz. 


Najw. tempor. pewie;rzą w elagu doby , 250 
Najnmiżsra . : r o : : 13,6 
Przeciętna temper. pow. w ciągu deby’ , 195 
Wielel. pęzed, tcnap. paw. w Ciągu doby 20,7 


Ogólny sian pogody w Roayi europej- 
skiej z rana ua podstawie telegramu głównego 
Osserwatoryum fisyczyiegą: 


Opkdy notowano na północnym zachodzie, 
w ćĆcntrum I w Częśći południowego wschodu. Tem- 
peratura wyższa od normalnej w pasie północnym, 
na zachodzie i w części połudn -wschodu, niższa — 
w pozośtałych rejonach i 


grzednie platformy wszystkich wagonów, orąz 
medopuszczał > na te platformy pasażerów, gdy: 
w razie przepełnienia grzedci:j piaiformyg wyj: 


autobusach. Zarząd 


cesyi na umieszczenie ogłoszenia na sufitach i 


mawski; W. Szostia; A. Konokotin; W. Czubarow- 


jstantinawa; M. Borecki; P. Artemjew; A. Anichow- 
„ski; J. Adamson. 


jehalinv Baczynskie;) ro rb. 


jechal pozostali uczestnicy. 


NB 1 KR 


Zabawy i witswiska, 


Komedya rosyjska w gmachu Dziś: 


„Państwo Meyer". 
Operetka rosyjska. Dziś; „Not w Wenecyi*, 
Teatr ruski w Chdteau: Dziś: „Za Nieman 
idu“ i „Buwalszczyna”. À 
Kinematografy: Kinæ-teatr: „Świat na 
“ „Kromka Gaumond* i „Dziennik Kino“. 
Korso: „Wieczór śmiechu". 


-= m m 


PRZYJECHALI DQ KIJOWA. 


Folel Continental: pp. W. Mark; A. Mask; 
M. Brej; D. Frid; A. Pren; L. Jakub; W. Szyszkis; 
G. Szyszkina; H. I)rozdyńska; H. Stecki; S Gulza; 
M. Sokołow: A Pańska; Z Gębarsza; Z hr. Stibor- 
Marchocki; E, Łaczyński; H Kaszowski; A. Pietrow; 
A. Krasiński. 


Grand-Hótel: pp. M. Czernow; S. W im rmaś; 
W. Teodorowicz; M. Teodorowicz: J. Chiszyn; A, 
Weisblat; M. Aleksandrow; A, Aleksandrowa: K. 
Ocb: 5. Korzeniecki; W. Ptasznikaw; W, Bibik; 
P. Wiktor Berczenko., 

Hote! François: pp. E. Wiodarkiewióz: K. 
Bystrzyński: A. Nilende:; W. Prodkike; P, Kamie. 
niew; W. Cternopiatow; W. Łazawski; W. Bratze; 
J. Przybylski; N, Wasiljew; A. Wasiljew; J Stesań 
zki, S. Kamiński; I. Aleksandrin; J Sawicki; M 
Junosza-Sząniawski;% S. Tisiczenko-Ruban; j Ołta- 
rzewski; P. Radecki; P. Korobka; K. Sambor; A. 
Dzchanewa; W. Sinienkowa . 


Hotel Ermitage: pp. J. Jurkowski; S. Mar 
kowicz; M. Karboniel; K. Karboniel; M Jołkin: | 
Stahodskojy P. Słobodskaja; M. Picker; M. Gal- 
Ćzenko. 


Hotel Hiadyniuka: vp. A. Tauber; W. Że- 
browski; W. Suszycki; H. Młodzianowski; D. Nie- 
wodowski; L. Pęcherzewską; A. Mogilański: S, Tu- 
manow; A. Klementjew; M. Waligóra; W. Warrań- 
ski; M. Weltzel; W. Brzozowski; G. Sichtow; M 
Feibaum; A. Bulmeriag; W. Wolman; T. Pietrow; 
M. Butiagin; E. Śnieżkowa; M. Bątalina, 

Hote! Praga: pp. A. Jakowkin; B. Jakowkin; 
M. Łobuniec; W, Mariłądow; G. Hison; N. Kontorer; 
L. Szepielewa; B, Lemien-Lemieszyński; L, Lemien- 
Lemieszyńska; L, [zdyberyka; F. Machurek; A, Ko- 
blin; N Rybakow. 

Hotel Kane: . W. Łaski; K. Porębski; / 
Nasanow; Ejżk; Gzówiki. j pasą 

Hotel Universal: 
Zatwornicki, 


„. Palast-Hotel: pp. A. Chimikus; L, Kaptan; 
|. Altyn; M. Kaplan: W. Bratkowski; i, Niemirow- 
ski; H. Baruchson; M Idins; IL. Margolina; L Mar- 
golin; G, Margolin; M. Zajcew; S Kompaniejeć; J. 
hazarnowski; Sz. Agaząde; J. Saraszydes; H. Ster; 
A, Ster. 

Hotel Rosya: pp. M. Dęręwianczę nkowa; P, 
Wachuiu; M. Nikolin: P.;Patcxa; K. Demeutjewa; 
L, Nowak; W. Teufel; S. Kartamyszew: |]. Bara. 


opery: 


pp. D. Błagonrawow; W. 


ski; L. Andrijanowa; W. Czurikow; A. Klepikow; 
E. Szwajtgur; A. Girenko; S. Węrmiński; H. Kon- 


Grand-Hótel Imperial: 
binfájn; A. Horenbejna; 
wiċz; F. Parchomowski, 
B. Horenŝtcin. 


po. J. Cejtlin; S. Ru- 
B. Gojchman; W. Daszkie. 
E. Rapoport; S, Gritufeld; 


OFIARY. 


W Aćtministracyi „Dziennika Kijewskiega” 
ciożyli: 
Na letniska dla przepracowanych kobiet rzy 
Kole Kobiet. p. WŁ WSE (pamięci duzi Mój 


Na Tow. pom. stud.-pol. Uniwers. kijowskiego: 
p. Wł. Hulanicki (pamięci Hali) ra rb. A 
„ Na najbiedniejszych do uznania Administracyi 
„bzienaika Kijowskiego": p. Ant. Czarkowski 2 rb. 
| Na nędzę wyjątkową przy-Tow. Dotr.: p. Jà- 
dwiga Periowska'3 rb, 
Na Pagola Ratqnkowe Pracownicy Biura 
Technicznego „A. Bukowiński i Ślaski” (zamiast 


wie ieg na trumāgę Ś. p. Hipolitą b oguszewskiego) 
1a zD. 


ZE SPORTU. 


Jazda kaatkursowa samochodów. 


i Przed kilku dniami zakończyła się 3 dniowa 
jazda konkursowa, urządzona przez klub automobi- 
listów Królestwa Polskiego na dystansie Warsza 
wa— Pietrków — Radom —Lublin— Warszawa. 
Pomiędzy godziną 6tą a 7 mą wieczorm po- 
Częły mię zjeżdżać ma teren Towarzystwa $portowe- 


go przy ulicy Agrykola w Warsząwie samochody, 


uczestniczące w jeździe. 

Pierwszy przybył p. K. Starzyńskijna „Cavie“, 
był ma „Mercedcz'ie*" Konstanty hr. Bracl- 
Plater. Za nimi w krótkich odstępach ćzasu nąd- 


_ Na drodze powroinej pod Modlinem odbył się 
konkurs na szybkość na przęsirzeni kilometra. Naj- 
większą szybkość osiągnął kijowłanin p. Heyne na 
samochodzie „Laurin Clement" w stosunku 138 
wiorst na godzinę. 

Następnie po sprawdzeniu książek drogowych 
oraz po dokonaniu szczegółowych ogiędzin samo- 


thodów postąńowiono wydać lIszą nagrodę (żeton 
złoty) p. Konstantemu hr. Broel-Platerowi za „Mer- 
cedes“ kezwentylowy. Nagrodę I ga (żetan srebr- 


ny) braciom Raczyńskina za „Mercedes“ wentylowy 
Nagrodę Ill-cią pan bronzowy) p. Klemensowi 
Starzyúskiemu za „Case“. 


Lotnictwa francuzkie 


Ciekawą statystykę lotnictwa francuskiego 
daje wykaz frnucuskicgo „Aero-Club'u*. W roku 
ubiegłym wybudowano 1425 samolotów, 2217 Silni 
ków lotniczych, razem 158200 MK. Na rok bieżący 


jest przewidziana przez wąrsziaty francuskie budo- 


wa mniej więcej 2.000 aparątów i 4,000 silników 
z a8s,oca MK. Odbyte w reku ubiegiym loty wy- 
noguy 33,92» godzin i 3,000,092" klm. Pasażerów 
przewieziono 12900. Balony dokonały 637 wzlotów, 
robiąc 08,290 klo. W 3,a17 godzinach lotu, 2,160 
pasażerów brało w tem udział. Zużycie gazu wy 
nosilo 776 metrów sześciennych. Srerowców w ro- 
ku 1gia wykonano g sztuk o ogólnej pojemności 
6450u metrów sześcienęych i z nąpędem Siiniko- 
wym mocy 1,763 ME. 


Wynagrodzenie lotników wojskowych. 


Zarząd wojskowy Norwegii ma zamiar dadać 
do zwykłej pensyi oficerów lotników 1,206 koron 
rocznie, ĉo praša tamtejsza uważa za niedostateczne 
w porownaniu z ingemi państwami We Francyi 
pirzymują wykwalifikowani lotnicy wojskowi dada. 
tek ćodzienny ro fr. uczniowię — 5 ir. Podofice- 
rowie i szeregowcy 1/2 fr. W Anglii płaeg Szefowi 
„śduadron* (ra maszyn lotniczych) dodatek dzienry 
I tunt Szt. m daje następujące dodatki da 
pensyi zwykłych, oficerawie 209 rb., podoficerowie 
75 TV. miesięCzmie, o ie lotąicy w przeciągu mie- 
saca przebyli majraniej 6 godzin w powietrzu. Poza 
tema 5 lat służby w oddriałach lotniczych liczy stę 
za 7 w innych zoazająch bręai, o ile dany lotnik 
w ciągu 5 lat pfzebył najmniej 5ọ godzin w pp- 
wietrzu. W Stamach Zjednoczonycn cierpi lotnictwa 
wojskowe naźstały brak lotników. ()3ecnie pesia- 
dają one tylko ia oficerów-lotników, a usiłowania 
przyuczenia podoficerów nie dają pożądanych wy- 
ników. Przypisują to zhyt małemau wynagrodzeniu, 
gdyż w przedsięhiorstwach prywatnych otrzymują 
lotnicy w Stanach Zjednoczonych wysokie pensye, 
przeciętnie do 399 dolarów miesięcznie. 


Rekord cyklowy. 


i Cyklista nięraiecki Paul Thomas na torze w 
Chemintz pobił dotychczasowy rekord Didler'a na 
dystansie ro kilometrów. 

Rekord Thomasa był wykonany w 6 min. 
49's Żek., jest zatem lepszy od rekordu Didiet'a 
o 7'/; Sekundy. 
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BK. 1.1 Q BS, 4,1 


jporozumienia z Szrbią i Grecya; akcya Rumu- 


b 
Ćzwa:tek, d 4 (17 lioa 1913 r. M 172 


AREE) za pomora aktyi dyplomatyezatj brz 


wz — M przymusowej interwencyi i bez względu na ko- 


| rzyść osobistą. Niemożliwe będzie zachowanie 
Teleqramy. 
— 


porcx imienia pomiędzy mocarstwami o ile wy- 
rzekną sę one polityki dotychczasowej. 
Qd korasscnócaide ulęsnyak i Lomwe! F 


Zaręczyny. 
Londyn (AP) U.zędownie donoszą o za- 
ręczynach księcia Artura C>nnsught z siostrze: 
nicą kró'a Jerzego księżniczką Fife. 


` trobursiieji 
i A Z Francyl. 
MIA IM nd nałtanath Paryż (AP). Komisya finansowa dla spraw 
bałkańskich i komitet repartycyi długu tureckie: 
|. *|g6 rozpatrywał metody obliczenia kontrybucyi 
Z poa walki w stosunku do przypadających poszczególnym 


państwom bałkańskim 
kiego. 

Paryż (AP). Konferencyą giełdy pracy u- 
chyliła propozycyę urządzęnia strajku powszech- 
nego, jako protesta przeciw zatrzymaniu w 
szeregach kończących dwuletni termin służby 
żołnierzy, 

Paryż (AP). W komisyi reformy wojennej 
rząd wypowiedział się zą przyjęcie 20 ląt, jako 
wieku powołania do szercgu. Komisyą wick- 
szością 16 głosów przeciw 5 ponownie wypo- 
wiedziała się przeciw propozycyi rządowej. 

Paryż (AP). Komitet, rozważający sprawę 
odszkodowań pieniężnych rozpatrywał żądania 
dodatkowe Grecyi. Turcya zgodziła się zasa- 
dniczo na wypłacenie odszkodowania za zajęte 
okręty, lecz nie za czasowo zatrzymane. Dele» 
igacya grecka zaproponowała oddać sprawę do 
rozpatrzenia specyalnemu sądowi polubognemu, 
lecz Turcya przystaje ną takowy tylĘo.co do 
ustalenia wysokości strat, spowodowanych za» 
trzymaniem okrętów. l):legaci tureccy katego. 
rycznie odmawiają odszkodowania za straty 
poniesione przez ludność grecką w Epirze. 

Paryż (AP). Korespondent P. A. F. z roze 
mowy z delegatami państw bałkańskich odniósł 
wrażenie, że ostatnie wypadki na Bałkanach 
znacznie wzmocniły nieprzejednane stanowisko 
delegacyi tureckiej. 


części długu turce- 


Atany (AP.) „Hestia donosi, iż bu'garzy 
opuścili przełącz Kresay i cofają się ku Dubni 
cy, Ścigani przez wojska grecko-serbskie. 

Sofa (AP), Według informacyi bulgar- 
skich, cddział bułgarski, który dokonywał reko- 
nesansu w pobliżu Saresu rozgromił oddział 
grecki z tysiąca żołaierzy złożony. Kiedy buł- 
garzy dostali się do miatta, wywiązała się strze- 
lanina, po której grecy cofnęli się podpaliwszy 
uprzednio miasto. Bałgarom nie udało się stłu- 
mić pożaru, dzięki czemu spłonęły  dzielnięe: 
bułgarska, grecką i turecka. 

Wiedeń (AP.) Północną część armii buł. 
garskiej, z Kutinczewem ną czele posuwa się 
w kieruaku Sofii i południowa część ped do- 
wództwem Iwanowa cofa się w dalszym ciągu 
ku dolinie Strumy. 


Najazd rumuński. 


Wiedeń (AP). „Militärische Rundschaus 
donosi, iż znaczne siły rumuńskie koncentrują 
się pomiędzy Całafatą, Czrabią, Tarnumagure- 
le i Krajowem w Koczewie, na północy Wid- 
dinu, tudzież pod Rąchowem. Rumuni przeszli 
już południowy brzeg Dunaju. 

Sofia (AP) Piechota rumuńska zajęła 
Balczik, Dobrycz i Tutrakan. Jazda rumuńska 
przeszła d. 3 go lipca przez wieś Rachowo. 
Rumuni nię napotkali oporu, zostali nawet po- 
witąni przez urzędników administrącyi bułgar- 
skiej. Bułgarzy w znacznej liczbie opuścili za- 
jątę przez wojską rumuńskie miejscowości i 
zbiegli w głąb kraju. 


Akcya turecka. 


Sofla (AP). Wojska tureckie posunęły się 
o 30 kilometrów pozą linię Eqos—Midyą w 
kierunku Bunargixatu, nie napotykając żąduego 
oporu, ponieważ wojską bułgarskię opuściły tę 
miejscowość. Ludność ratuje się ucieczką wo. 
bęc gwałtów i rabunków, dokonywanych przez 
wojska turęckie. 


Dymisya gabinetu. 


Sofla (AP). Gabinet miniętrów podał się 
d. 2 go lipca do dymisyi. 


Konfarencyą ambasadorów. 
Londyn (AP). Odbyło się posiedzenie kon- 
ferencyi ambasadorów, na którem rozpatry- 
wano sytuacyę na Bałkanach. 


Przyjazd metrópolitów hułgarskich. 


Udssa (AP). Na statku T-wa rosyjskiego 
przybyli z Macedonii przez Pireus bulgarscy 
metropolici Monastyru i Ochrydy, wysłani przez 
władze serbskie pp zsj;ciu tych dzielnic przez 
wojska serbskie. 


Audyencya. 


ischi (AP), Cesarz Franciszek-Józef dnią 
3 lipca z rana przyjął na audyencyi hr. Berch- 
tolda, który złożył sprawozdanie o kwestyąch 
bieżących. 


Socyaliści wobec wyborów. 


Rzym (AP). Komitet centralny partyi so- 
eyalistycznej wobec zbliżania się terminu kam- 
panii wyborczej uchwalił wystąpić z maksymal- 
pym programem socyalistycznym i przeprowa- 
dzić w najbliższą scsyę prawo o opodątkową” 
niu klas posiadających na sumę miliardą lirów, 
niezbędną na reformy socyalne. 


Wyrok. 

Sewastopvl (AP). Sąd morski skazał ma: 
rynarza Kulemina za udział w 1905 r. w bune 
rie załogi pancernika „Potiemkin-Taurydzki* na 
trzy lata rot aresztanckich. 

strajk. 

Ryga (AP). W rosyjsko-baltyckiej labrys 

ge wagonów wybuchł strajk ną tle ckonomicze 


nem. Robotnikom oznajmiono, iż zostaną wy: 
galeni, jeżęli nie powrócą do pracy. i 


Echs zajść leńskich. 


Petersburg (AP). Biuro informącyjne do» 
aosi, żę sad irkucki umorzył sprąwę o komite- 
cie strajkowym rozruchąch robotniczych w 
kopalniach leńskicb. 


Przerwanie komunikacył. 


Petersburg (AP). Główny zarząd poczt i 
telsgrafów ogłaszą, że komunikacga telegrafi- 
czaą z Bułgargą zostąła przerwana. 


Piany Rumunii. 


Londyn (AP) Agencya Reutera dowie- 
działa się z kompetentnego źrójła rumuńskiego, 
iż Rumunia przez zajęcie Dobrudży, Balczyku 
i Turtukaju urzeczywis'niła jeden z celów mo- 
bilizacyjaych, a mianowicie zajęła nową grani. 
cę sirategiczaą. Obecnie Rumunia użyje wszel- 
kich stąrań w celu doprowadzenia Bułgaryi do 


Kara prasowa. 


Petarsburg (AP). Skonfigkowano Nr. 150 
gazety „ł.ucz%. 


pii ma zapobiedz na przyszłość naruszeniu rów- 
nowagi bałkańskiej. Gdy plan ten zostanie wy- 
konany, Rumunia będzie uważała zadanie swo: 
je za spełnione: 

Rumunia ma nadzieję, iż po załągodzeniu 
konfliktu będzie ona wraz z innemi państwa- 
mi bałkańskiemi pracować dla obrony wspól- 
nych interegów pod waruokiem, qażcby żadne 
z państw bałkańskich nie zajmowało sianowi- 
ska dominuiącego. 

Wobec tego możliwe się stanie wstąpie- 
pie Rumunii do związku bałkańskiego. 


Akcya pojednawcza. 


Beriin (AP). Koła polityczne są przeko- 
nanc, iżzgoda mocarstw w kwestgi bąłkańskiej 
zostanie zachowana i, że dzięki niej porozumie- 
nie Bułgaryi z Serbią zostanie wkrótce osią- 
gnięte. Pewne obawy wzbudzą nieprzejednaaę 
stąnowisko Gracyi, lecz Niemcy dokładają sta- 
raó, by skłonić Grecyę do ustępstw. 

Ateny (AP). Agencya ateńska dowiaduje 
się, że Venizelos wyjeżdżał do głównej kwa- 
tery dla opracowania z królem odpowiedzi na 
propozycyę Rosyi o zawieszeniu działań wo» 
jennych. 


Nominacya. 
P Petersburg (AP). Wiceprokurator kijow- 
skiej izby sadowej Paszczenko-Rozwadowskij 
ianowany został prezesem humaúskiego sądu 
okręgowego. 


Katastrofa. 
Smoleńsk (AP). Da. g lipca na dyątars'e 
ludieszkowo-Durowo, kolei aleksandrowskiej, 
mialo miejsce zderzenie pociągów. Są ofiary, 


Z Dalekiego Wschodu. 


Chańkeu (AP). Bitwa w Cziuń-Cciąnie 
tcwą w dalszym ciągu, Glówne punkty miasta 
zająły wojska północne. 


(Od Agęncyi Petersburskiej). 
Rada Państwa, 


Posiedzenie z dnia 3-go lipca. 


Przewodniczy Akimow. Be% dyskusyi 
przyjęto w rędąkcyi Dumy 38 projektów praw, 
w tem o obliczeniu kosztów mabycią tąboru 
amurskiej kolei żelaznej w sumie nie wyższej 
ponad 23.600.751 rb. i o wyasygnowąniu 
w r. 1913 na pomienione wydatki ro milionów 
rb., o określeniu kosztów robót przy rozązc« 
reniu i pogłębieniu portu jejskicgo w sumie do 
2,139,909 rb. i o wyasygnowaniu w r. 1913 
na dokonanie tych robót 500,000 rb, O agy- 
gnowanią r'/, milionów rb. ną zarządzenia 
przeciwcholeryczne i przeciwdżumowe oraz o 


Warunki pokoju. 

Ateny (AP) Agencya ateńska donosi że, 
wobec wiąrołomstwą Bułgaryi Grecya zgadzą 
się zawrzęć pokój jedyaie na polu bitwy, o ile 
będą spełnione następujące żądania: Bulgarya 
zarzeka się całego terytoryum zajętego przez 
sprzymierzeńców, zwraca koszta wojenne płaci 
indeminizacyq mieszkańcom wsi, spalonych przez 
bułlgarów, da gwarancyę bezpieczęństwą grekom 
w lcącyi, tudzież swobody wyznania i nau: 
czania orez zdemobilizowania 


armi bułgarskiejj *. : „kę ; 
Set zwiększeniu kosztów budowy wachodniej części 

w określonym terminie. A Kolej Jlęznej od OERO Ur 
Spotkanie Venizelosa z Pagziczem. W dalszym ciągu „przyjęto w redakcyi 
; 2 „jkomisyi finansowej projekt prawa o przyjąciu 
Bisłogród (AP). Paxaicz w towarzystwie) - p AE aus dokonac LA 


byłego ambasadora w Sofii Spalajkowicza wy= 

jechał do Niszu dla spotkania się z Venizee 

losem. 

Saloniki (AP). O północy Venizelos wj- 
do Niszu dla spotkania gię z Pas:i- 


wydatku na utrzymanie osób pozostających 
pad dozorem. Wobec zmian poczynionych przez 
Dumę w porównaniu z obliczeniem komisyi 
jfinąnsowej-—pr< jekt ten oddano komisyj kom 
promisowej, członkowie zostaną wybrąni na 
początku sezyi następnej. 

Sekretarz państwowy zakomunikował, że 
ido. 30 czerwca uzyskał sankcyę Najwyższą 
uchwalony przez Radę i Dumę projekt prawa 
o budżecie państwowym dochodów i wydatków 


jechał 
czem, 


| Z parlamentu angielskiego. 
Londyn (AP). I:ba lordów większością 
302 głosów przeciwko 64 uchyliła w drugiem 


d k w r. 1913, 44.4 R 
czytaniu projekt prawą o home rule. Ayi): Na posiędzeniu przy drzwiąch zamknię- 
Została przyjęta rezolucya Lansdowne a, 


: A 3. A tych rozpatrzono 8 projektów praw. Następnie 
opiewająca, iż izba nie przyjmie projektu prą póniędzanię dn. fp lipca, 
wa dopóki nie spotka się o3 z aprobatą na- zee oe ŚR" 
rodu. 


Londyn (AP). Izba gmin. Odpowiadająg | 
na pytauie w sprawie bałkanów, Grey powie= 
dział: „Sytuacyą pozostaje taką, jaką przedsta- 
miałem wczoraj Stosunek wielkich siócatńw. | Rykińsk.—Żyto w nat, 118/119 zoł.—715 kap.; 
mogę określić stwierdzając, iż od początku | owies kamski — 420—440 kop.; kasza gryCzana— 
wojny po'ityka ich miała na celu utrzymanie |xo.70 kop.; groch pastewny—875 kop.: mąka żytnia 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 


(Telegram specyźalny). 


e 


Czwartek, d. 4 (17. lipca 1913 r. 


nadwołżańska — 775-890 kop; kamska — 715 
qao knp. 

Odesa.— Pszenica ulza — ıı kop.; żyto — 77 
kop.; owies zwyczajcy 95 kop; jęczmień pastewny 
8a kop; kukurydza - 61—73 kop 

Jelec, — Usposobienie z owsem mocne, z po: 
zośtałemi Stałe. Pszenica girka — 1r3 kop, żyto — 
8« kop; owies targowy — 71 kop., folwacczny — 
78 kop. 

Moskwa —Żyt» w nat. rrojrat zoł, — 85 kop. 
mąka żytnią 104- 107 kop. 

Berlin —Usposvbiemie z pszenica i żytert — 
słabe, z owsem Spokojne. Pszenica na termin bliż- 
Szy — 202"/1 mar., na delszy — 293 mar.; Żyto na 
tergmin d lszy — xr69*/, smar., owies na termin bliż- 
szy — 163! 4 Mar.; jęczmień resyj$ko-dunejski — 
1477150 mar, 


Giełda Petarakuraka. 


ima 3 lipca r913 r 
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Gieldy zagraniozne. 
Dato 3 (16) lipĉa t913 r. 


Ba'lln. Wyjgiaty na PriurSssrg ię 214925 


DZŁE BN NI K E l 


Porczumienie grecko rumui skie. 


Berlin (Wł). Koia politvczne pcdejrzewa- 
a że Rumunia zawarła z (i:ecyąa oddzieloe 
porozumienie przeciwko Bu'garyi, wówczas woj- 


«»„ 214875] może się przeciągnąć. 


Xurt wękślewy ha Pororskurg a2? ds. —.— 


atut, WwEYBiKA 1905 1. 99 6a Stanowisko Austryi. 
t h n e e EA Wiedeń (Wł.). Wiedeńskie koła miarodaj- 


pyure 
Uspatokieżij naniii zwyżkowe. 


Futyż.— Wypłaty an Konetnzada 
Cena najmłzszu 264 00 
CoBz BA)wYy?SZA 7t 6 00 
4% 1 pąnpiwew: 1394 : — — 
AF, goitik» agog » 100.99 

5*, pożyćika razyjska 1408 r re3 2 

Dyskenia pratig, 37/ef 
Uapotnsienie mayt, 

cwikdyw.--gv, pasyone rwAyjika pob « 10237? 
a*/vli, pmtyżzkz Tmtyjrka IROQ I 98 1, 


Uspeżobienie słabsze, z walorami rosyjskimi 


« giwaydaRa Toya A4-Ę 


Z ostatniej chwili. 
kanach. | 


Akcya turecka. 


Konstantynopol (Wł) Armia turecka ma- 
szeruje 3 ma kolumnami w kierunku Adryano- 
pola. Straże przednie dotarly do Liile-Burgas. 


4,97, | ne Oświadczają, że Austrya nie zgodzi się na 


przesadne roszczenia Grecyi i Serbii i nie do. 
puści do zupełnego upokorzenia Bułgaryi. 


Ośwładczeni: Rumunii. 


Wiedeń (WŁ). Rząd rumuński oświadcza! 
że prztrwie operacye wojenne dopiero wów- 
czas, gdy Bulgarya zawrze pokój z Grecyą i 
Serbią. 


Rvokowśnia pokojowe. 

Białogród (Wł.) W rokowaniach pokojo- 
wych w Niszu weźmie udział również Ianew, 
Zerwanie rokowań. 

Konstantynopol (Wł) Wielki wezyr nie 
przyjąt delegata bułgarskiego Naczewiczą. Uwa 
ają to za Zerwanie rokowań pomiędzy Turczą 
a Bułgaryą. 

Ustąpienie Dznewa. 

Paryż (Wł). Według poglosek Danew 

podał się do dymisyj, 
Straty greków. 


Ateny (Wł). Podczas wojny z bułgarami 
grecy stracili 17,000 zabitych i rannych. 


49, Remta Państwowa A TAJ 93 mocne, 
(nø Listy zażt. Kijowsk. B. Ziem , 83/3 | <mutszduk —3*, pożyGzka ratyjtka go: « 
Bigti . > . 5. 23,4 O 
Wa pa em 03” | ots panela ai ai e 
ss o " Mer. + 3ga'lz "Pai 
sal. prom. Bridi Banku. . . , 309!12 
ARGyo Foiurabortk. Wicdrynar. Kemera 497 
d Fetarth. Uyexênt. Pdydik, ; , 473 
,* Llanozow—udziaiu %* mw y 258 3, ? 
ź Retyjsk. did Handlu Zowa. 75 è 
4 Wwa Odlewai stali „Sermowu” 125 Druga wojna na Bał 
F Tow. Lesner : d 320 
4 Braak. Fab. ryn . 18431, 
4 Futiiowak. 7 A 148'14 
A Bokińsk. T wa Nafiew , . 66371? 
A taes. Faw., kapaini złeta , , LOT 
E Kei faur. matzyo . "s S$ 158 
F M. K. Wor. koi "ID 5% 1775 Odwołani 
„ Peł Wódh. kal. tel.. . . . «66 Səfa (WI 
» Moeżtk. Karak. kaloj 554 o3 Ki A ) z 
. Mesk. Windaw. Ryk kel tel a632 |Zo%yć losy Butgaryi 
a  Półn. Doniećka köl. tel nons | rece Rosyi. 
h Psa. iarjiewsk Tow mol. . a98 
E Fabryk Maicewskich 347 
5, Feżyczik g0o58. . . . . , 104114 —I6$/, 
= xg06 r. 1023/, 


5'e 

S'a Bwiadoitwa wleścinóskie roxdle—roe"), [bawen 

Akcyc Kijowskiego Banka Ziemskiego 635—640 
Usposobienie z walorami państwowymi stałe 

z papierami dywidendowymi po nader rocnyma 


giełdy spokojniejsze. Z pramiówkami mocne. 


pierwszotz: 


D-ra med. Żupnika Bzz, 


Karlsbad u" pastę enc 


Nowoczesny komfort, winda, własne kąbiele i t d Sumienna wzorca 


wa kuohsnia indywidualna, Po aaóz. Usługa polska. 


dygtetyozna; leka:skim 
= |". om 


Skład maszyn, narzędzi rolniczych, nawozów 
sziucznyc» STANISŁAWA TARGONSKIEGO 


w Buszynce posiada: pługi, brony, sićwniki, wislnie, miynki, tryjery, ma 


szyhy żniwne, konne młocar- Przedstawicielstwo: na gub, 


nie i inne narzędzia rolnicze, = pyudolską 
OE „Kompa- J E Cq w Ameryce, (lekomobile, młocarnie 
nii Młocarń* = tt wd$O ; automatycznyipi samopodawaczarai 
i pewietrznymi elewatorami de słomy, maszyny do budowy dróg bltych 
I gruntowych, śsamochedy parowe i traktory benzynowe, pługi parowe 


kami oraz automobilce). TOWarzystwa Akcyjnego Ta- 


kami oraz automobile). 
w Warszawie, (SieCGzkar 


dausz Kowalski * A. Trylski ge weowyny, szk 


da okopowyć. Bamforda, n.jnowszej konstrukcyi kultywatory sprężynowe 
„Szak“, udoskonalone waty ugniatacze. Campbella i Tagi Ś pie 


cieniami z 2-ch. EJ, Da ŻĄ- g VWsKazz katalogach 
połów złożonymi). Genniki danie Geny z nyaan wyrobdłj 
f5. l są obliczone franćo Stacya szerokotorowej kolci 
brž 4 te Case, Gwiersjącezo. Adres: poszt i telegr. Bei, 


T argoński h 7032 


a 


Techniczny Kantor 


EPTERi S-ka 


Kreszczatyk Nr 40. 


ks 
BASY TRANSMISYJNE 


Skórzane pojedyńcze i podwójne. Skórzane klejone dla Dynamo-maszyn. 
Skórzane marki „Helvetia“ syecyalnie dla centrobieżnych maszyn. Skć- 

Fab €hromowe. Z wielbłądziej wełny z marką „Wielbłąd". D ks-Ba- 
rx Oryginalne. Uuttapórkowe dia transportowania wiórów buraczanyCh. 


Rada ministrów postanowiła 


Widoki pokojowe. 
„ Sofia (Wł). Wyrażsją nadzieję, iż pode 
pisanie preliminaryów pokojowych nastąpi nie- 


Pogłoski. 


e się do Rosyl. 
Akcya dyplomatyczna. 
bez wszelkich zastrzeżeń 

wakarują, 


jest rychłe zawieszenie broni. 


Rozmowa. 
Wiedeń (WŁ). 


połtycznych sprawiła rozmowa 


potępiającym politykę 
względem słowian połudaiowycbh. 


Chiiski magazyn herbaty 


T. | KOMAROWA 


Ereszozatyk Ni 48. 
Sprzedaż detaliczna po cenach hurtowych: 


Herbata Popowa, Gubkina, Kuzniecowa, Perłowa, Bot- Kawa 


kina, Wysockiego, Diementjewa i in. firm. Je- 
| dyny magazyn w Kijowie, gdzie 

jest palona i mielona za pomocą ma- Halenderskie lep- 
szyny elekicyczuej w obecności kuou- szych firm od 1 rb 


lacego, Suregat4 w/ascego wyrobu’ Kakao 20 kop, 
Cz ek ol ą0 F herbatniki, karmelki, cukierki owocowe 
è ? 


iin. Wyroby cukiernicze: G. Bormana, Siu i Si, 
Pp. kupują 


Kromskigo i in. lepszych firm. Zawsze świeże 
mium z wielkiego wyboru wspaniałych rzeczy, 


cym hę; batę, kawę, wyroby €ukiernicze, kakao—dodzje się pie 
stale posiadznyćh na skla- 


Petersburg (WI). W kołach miarodajrnych 
iż remonstracye posłów rosyjskich 
na Balkanach polepszyły aytuacyę. Możliwe 


Silne wrażenie w kołzch 
redaktora 
Beriin (WŁ). Otrzymano wiarogodne wia: | „Wiesbaden Zeitung" z księciem Maksymilia- 
i ożywionym na całej linii początku, ku końcowi| 4 mości, iż turcy zadowcleni są z bnii Enos-|nem saskim, 


Austryi 
Milya i dalrj nie pojdą. sz 


JOW S E£ I 


Pebyt wiceministra. 
Labin (WŁ). Bawii tu wiceminister skar- 
bu Nowickij w sprawie organizacyi izby skar- 
bowej chełmskiej. 


Protest prasy. 


Warszawa (Wł). Większość prasy prete- 
stuje przeciwko insynuacyom niektórych ga 
zet rosyjskich w kwestyi teroru bojkotowegó, 
stodowanego rzekomo w Królestwie względem 
żydów. 

Przepowiednie. 


Petersburg (WŁ). Korespor deat warszaw- 
ski „Now. Wrem.*, pisząc o polskich szkcłach, 
mniema, Że jeśli polacy będą bojkotowaii ży- 
dów w szkołach, żydzi otworżą własne sżkóły. 
Wtedy polskie szkoły zbankrutują bez poparcia 
żydów. 


Nominacyd. 


Petersburg (Wł) Patryarcha konstanty- 
nopolski mianował archiepiskopa wołyńskiego 
Antoniusza ehzarchą Galicyi. 


Losy ustawy uniwersyteckiej 


Petersburg (Wł). Kasso wycofał projekt 
ustawy uniwersyteckiej w celu ponownego roz- 
patrzenia takowego. 


Rozkład jazdy pociągów 
Kol. Foł.-Zachod. 


od dnia I8-go kwietnia 1913 roku. 


Kuryer Nr 1. I, IL ki. Kijów, Zmierzynka, Ode 
sa'odch. godz. () wiecz., przych. g. 9 m. 35 z rana 

Kuryer Nr 1a. I, II, HI kl. Sarny, Brześć, 
Warszawa — odch. g. 10 m. 10 w., przych. g. 7 m. 
20 z rana. 

Kuryer Nr 17: I, II, HI kl. Sarny, Wilno, Pe- 
tersburg — odch. g. 9 m 20 z rana, przych. g. 9 
m. 42 wiecz, 

Pośpieszny Nr 7k. i, I, III, kl Zmierzyn 
ka, Ekaterynosław, Sewastopel, Mikołajów, Rostów, 
Elizawetgrad — edch. g. 7 m. 50 w., przych g. 10 r, 


Osobowy Nr 7. F, II, III kl. Koziatyn, Ko 
wel, Zdoibunowo, Radziwiłłów, Brody — odch 
g. 7 m. 30 wiecz., przych. g. 10 m, 48 rano. 

Osobowy Nr 13. 1, II, P, kl. Koziatyn, Ko 


wel, Brześć, Grajewo — odch. g. 12 m. 25 w no- 
cy, przych. g. 7 m. 35 z rana. 


Edward Babec 


Nadworny Dostawca. 


Nr 4 ijFietrowka Nr 7. 


Ogromny wybór: 


Qgrodowych instrumentów, na- 
czyń gospodar 


i najrozmaitszych wy: 


skich d 


Specyalne magazyny. 
KIJÓW, KreszczatykE44, telef. 414. MOSKWA, S:olesznikow zauł. 


la lotnisk 


bie stalowe’ Ko- 


5 


Osobowy Nr It. I, H, III kl. Koziatyn, Ode 
Sa; Kazistyn, Fiumań; Koziatyn, Zmierzynka — odch 
g. 12m. 50 w noty, przych. g. 6m 20 zrana. 

Osobowy Nr 5. 1, H, 11 kl. Koziatyn, Zmie: 
rzynka, Odesa; Zmierzynka, Podwołoczyska (I, 
ll kli); Zmierzynka, Nowosielica — odch, g. 9 m. 
30 wiecz., przych. g. § m. 45 z rana. 

Pocztowy Nr 3. I, If, HI kI Koziatyn, Ode- 
sa—odch. g. 9 r. przych. g. 9 m. 30 wiecz. 

Pocztowy Nr 3ce. I, II, HI kl, Fastów, Zn2- 
mienka, Ekateryuozław — odch. g 11 m. 30 w no- 
cy, przych. g. 7 m.55 z rana. 

Mieszany Nr 2Ł I, li, II] kl. Fastów, Kozia- 
tyn, Odesa — odch. g. 10 m. 50 rano, pizych. g. 6 
m. 49 w. 


Osobowy Nr 23. I, II, III kl. Znamienka, Eka 
terynosław, Cherson —, odch. godz. 11 m. 20 rano 
przych. g. 6 m. 30 wiecz. 

Pocztowy Nr 3. I, II, MI kl. Sarny, Koweł, 

Lublin, lwanyród, Warszawa — odch. g. 2 m. 40 
ps poł, przych. 6 wiećz. 

Osobowy Nr 9. I,II, HI kl. Sarny, Koweł, 
Warszawa (przez Brześć i przez Iwangród) — odCh. 
g. 12 m, 10 wnaćy, przych. g. 7 m.10z rana. 

Mieszany Nr 29. 1V kl. Fastów, Koziatyn=- 
odch. g, 9 m. 47 wiecz. przych. g. 7 z rana, 

Mieszany Nr 29 bis. IV kl. Fastów , Koziatya, 
odch. g. 10 m 20 wiećcz., przych. g. 12m. 11 pa peł, 


Kol Mosk. - Kijowsk. - Woronesk. 


Pośpieszny Nr 2. 1, X zil kl. Briańsk., 
Moskwa —odch. g.12 m. $0 bo þol, przych. 5 pe pat. 

Pocztowy Nr 4. I, II, III kl*  Bachmaćt, 
Kursk, Moskwa —odch. g. 12 m 05 w nocy, przych, 
g. 5 ma. 40 z rana. 

Osobowy Nr 16. I, II, III kl. Bachmacz, Kursk, 
odch. g. 1 po poł, przych g 4 m. 20 po poł. 

Osobowy Nr 12. |, II, III kl. Kursk, Woroneż = 
odch. g. 6 m. 55 wiećz., przych. g. 9 m. 30 rano, 

Pezztowy Nr 14. 1,11, Hi kl Bachmaćz, 
Kursk, Woroncż —odch. g. 10 m. 45 wiećz, przyćh. 
g 7 z rana, 

Pocztowy Nr 18. 1, II, III kl. Bachmacz, ŻiG- 
bin. Peteradurg — odch. g. 7 m. 25 wiećz., przycn. 
g. 10 m. 40 rano. 

Pocztowy Nr fp. I, IL III kl. 
Połtawa — osc. g. 11 m. 1% wiecz,, 
m. 30 z rana. 

Towar.-osob. Nr 6 p. Połtawa, Łozowaja, Mi- 
neralne wedy — oden. g. 8 wiecz, przych. g. 11 m. 
10 z rana. 

Pośpieszny Nr 22. I, II, III kl. Warszawa, 
Kijów, Połtawa, Charkow— odch. g. 7 m. 45 z fa- 
na, przychodzi g. 9 m 40 wiecz. 


Kremeńczuyg 
przych. g, 6 


E. NOIE 


'4 Prorezna 4. 


Wyprzedaż 


dzie lub też rabat w gotówce. Meble bambusowe i parawany go- |FObÓW stalowych. No- ©. $ Ñ ATA, Sisrki dla gazo- 
i f46wme i na obstalunek. 7893 |że do obrzynania, o- 4% 445 . "Peg zi nów. Węże do pole- 
kulizacyi i szezepie- Q f vii „3; EG wania roślia it p. 
= Fóst |nai* Nożyce ogro- 9%. ù `i Ogrodowe I sado- | 
/ dowe ręczne, “B m. = we instrumenty e d þi 
l na drążkach dla RYGA. własnej fabryki Je waDi, 
w | i| gasienic, dla = 2 pF? oraz zagranioz= 
` szpalerów piły ENG - mych  Mtmara i wełn, 
s najlepsz. kon- r: śwy Fa ue innych. sji Z 
ć strukcyi. PORĄ E A n  lnetru= ` batystów 
Szczotki dru- 4 i z * niemy i 
ciane dla oczy- gY & w, > odznn= H 
szezaniaz mehu. V U, Y crema palt sukien, 
Łopaty i gra- wajwyż: 
id nagrodami i zalecane przez pomołe- bluzek, 
a gów i powagi ogrodnioze za araktyc:zaość ta- aki 
* j Uhaważając pola nie zapo“ (uonów i wysoki gatunek. bielizny, 
4 "p minajcie o Na prowincyę wysyłamy za zaliczentem. r kawi P 
aż! = ; 'wiczek 
E E (Kainit 12%, żawozowa Sól potasowa 30% i 40%). z = - s u I Q s} 
KALI Tvlko żugełnie unawoż. za pomocą kali zabezp. ORO” zotychc s paco ORW E A b té 
najwyższy urodzaj. Można nabyć za pośrednictwem wszyst- aż SZ RAE pojnow o panida mA 2 pieza di Zz8D0 0W; 
kich składów rolniczych ziemśtw i stowarzyszeń rolniczych. | a oh hs sjący za jednem uderzeniem z pestek 12 wisien ri diei ali 
mma Cena 1 zp, 35 kop. Poe ssTermos” od s i dro- i y 
| a iekt kli żej. Syfony „„Prana” dla gazowania wszelkiego ro. 
Kporaty fotograficzne >ti, gise zaje uapriów 1. p, parasolek, 


najnowszych systemów 
w olbrzywim wyborze 


Mikroskopy 


POLE A FEMA 


KAROL ŻTYOTSKY 


Kżżów, Fqudaklejowska 8. 7879 
Fab*yka wmysokioh gstunków farb olejnych i sklad obić 


Maryana Pasławskiego 


Kix, W. Wasilkośóska Ki 51, obok cerkwi Troickiej i Wystawy. 
Wszystkie farby bez surogstów—oeny fabryczne. Wyłączna 
sprzedaż mejtefzzego w Rosyi oleju gotowanego z ryskiej olejarni 

K. Ch. Sohhimidta, 


Powczy 


ame Brezenty ~ouez Węże parciane, 


Szkfę sio wodemizrów i różnych aparatów etc. 


W Modnym - Galanteryjnym Magazynie 
Deczko eszak 4, Niili 


obck Pokornego 


lka wyprzedaż 


+ 
E 
i 


Kwiaty Japońskie 


rodniej. wydaw. na wystawą kijowską w 1913 r. Magazyn Waeciekina, 9107 


1863 


sztuka. 
W.-Ważyikow. R. tel. 36-38. 


10138. | wegla it. dn 


Lodownie i maszynki do robienia lodów. Kieszonkowe i podróż- 


ne latarki elektryczne i zapalniczki dla palących. 


2418 


kapeluszy. 


Dnia 5-qo lipca 


o godz. 12 w peł. odbędzie Się z 


poj licytacyi az c: 
lekeyc fabryki Sison- 


tów. W'-Wasylkowska Ne 21. 
Wi bs samodzielny korespon” 

dent polsko niemiecki, specyali 
sta-fachowieć w dziale handlowo 
rolniczym, obznajomiony gruntownie 
ze Sprzedażą nasion, zboża, nawo- 
zów sztucznych. maszyn rolniczych, 
poszukuję adpowied- 
niei posady, iakże na wyjazd. Ditu- 
goletuja praktyka zagraniczna; zał 


- . m Z AE sztuczne oddam w komis na wysta |dectwa i referencye nailepsze. 
Zakład ja Grafi ją ”5 . e 2 _ w wielkim wy- | wie. Przedstawiciel poszukiwany. | kawe zgłoszenia pod „Zaraz do po 
chemigra czny gy RZA TOIS £>) jaa U. RE Warstawa, Marszałkowska 51 L. Bo- | ministracyi „Dziennika“. 10106 

soi; | SATR „ Ki-|rówko. BY) | oma 

Kijów, Sofijowska Nr 7. Telef. 25-15 KOEN jów, Kresicz Sg 0 ———— Ee ehe e 

= dia illustr,, Szybko "= 4 i poszukuje posady do zarządu 

Wyko- klisze dokładnie jak ry- 7 k. śledzie 7 k. zy wane pae T y dowem samodzielnie (zaś mj 
nuje $unek lub fotograf Królewskie swieżego połowu ma |ryry, wagoniki i t. p. polecam i ku. |kuchnia i RY na) 4 ski dla 

i tanio. Najróżno- łoselone, o delikat. smaku 7 k | puwję. Kijów, Kreszczatyk 41 m. 16. ak padolska, p. Urudzińs 10097 


W pierwszych dniach sierpnia „Dziennik Kijowski” wyda 


YSIA 


(6 arkuszy druku wielkiego formatu in quarto) 


Obrazy artystów polskich 


da sprzedania. Kuznieczna 15 m. 8. 
Od 4—6 godz. w dni powszednie. 
10105 


gronom jat 30 z ukończoną z 

bardzo dobrym postępem aka de- 
mtia rolniczą i kilkelrinią praktyką 
w Niemczech i na Pedolu, Włada 
językiem rosyjskim. Zarżądzał sa- 
moistnie i na udzielanych plenipo- 
tencyach, majątkami na Podolu, O- 
beznany najdokładniej z uprawą bu- 
raków cukrowyćd, ma jak najlepsze 
świadectwa: poszukuje zarządu mła- 
jątkiem zaraz lub pózniej. Łaskawe 
zgł sienia x podaniem warunków 
upratza ślę przysyłać do Admini 
stracyi „Dziennika Kijowskiego“ 
pod Nr 9924. 902 


Poaizstiac lub zarządu ma 
jątkiem poszukuję od dn. 1 sier- 
pnia. Rekomendacye powazne Ofer- 
tř proszę ndresować: Żytomierz, M,- 
Berdyczowska Nr 32. Piotr ża: 4 
1 


LĄ . 0e LJ 
popierajcie swoich! 
Po powroc e z Królestwa otworzy- 
łem spożywczy magazyn ł skład win: 
w wielkim wyborze rSóyjstie i za- 
graniczne, wina, komiaki, likiery, 
konserwy, wędiiay, cukier, herbata 


i t. d. Sprzedaję pu ch najniż. 
szych. Towary w najiepszym ga- 
tunku. Proszę przyjść 4 przekonać 


się. Do usług fa Fomaazewicz 
była firma Je P TAKA Wielka” 
Wasyłkowska Nr 22, Na żądanie 


towary można odsyłać do domu. 
10414 
Z r S a a a a 
wuczycielka pomadająćs języki, 
N dobrą muzykę i ryšunki, B 
posadv. Włódzimitrz Wołyński, Nø- 
wosiółki, Msrya Iberszec 10111 


HUTEL -FEnsTonni 
„Uosmopolite* 


w Kijowie 1824 
Kuchnia wyktwintna, Koemieri 
wucześny. Pokeje ed x rb. Obia 
dla przychodzących, lInśtytutewa 1 
|-sze piętre m. 10. Tejetow aid, 


T == 


=== na pięknym papierze, zawierający szereg fachowych bogato ilustrowanych opisów. ZE 


lisironica przed tekstem — 150 rb., (pól — 80 rb., ćwierć — 50 rb.). 


Cena ogłoszeń: 


f stronica w tekście — 200 rb; (pół — 100 rb., ćwierć — 75 rb.) 
I stronica za tekstem — 120 rb., (pół — 70 rb., ćwierć — 40 rb.). 


6 D. Z. LB NANA „JE K 11 ] O W3 K.i Czwartek, d. 4 (17: lipca 1913 r. X 172 
i Era a 


Dom 
Handiowy 


| ] i 
S 8 i 


KRESZCZATYK NM 31. 3 


ta wielka tradycyj 


W ODDZIAŁACH: 


SLAWAT YM: 

Pódycj. tafta we wszyst. kol. po 1 r. 50 k. Konfekcya damska: | Koniekcya męska: 
Sa' in Merveilleux od — 75k. | Saki’ letnie od S rb, — k. | Męske gotowe palta od 5 rb. 
Kanaus we wszyst. kolorach „ — 50 k. „ kortowe „12 „— K. M t ane, od 12 rb. — 
kał algi — 50 k. | Jedwabne mantesux „16 „— y 

ora Jedwabna od -— 65k | Kostyumy płócienne 5 22 
Woale wełniane podwójne po — 60 k. | Angielskie kostyumy +s 4 10 “ý — ý 0 d d Z | a! A) U ki | r Ni | 
ARIE de laine zagran. od — 40k, | Bluzki wełniane » 2 „ 90., | Odcinki na kostyumy od 5 rb. 90 k. 
naj eline de laine rosyjski..,.-- 35 k. „ jedwabne TEE ie „ na kortowe palta „ 10 „ — k. 
iuniki naj ozmaitsze „r — Suknie S T 5000 ki h k ikó 
Suknie odpasowane „AE ia. sukiennych KawaKOW. 
(atoli kę spódnice „2 r. 50 k, 10, 000 bluzek batystowych Na wszystkie inne gotowe rzeczy 

repa bulgar. podwój. przedłem „, 2 r. 75 k. : . 
CI teraz ste: 20 k. od 2 rb, o i towary kał 

tizeta zagranicz, przedtem , a + 

po mate 0 AE ||| WSTJSŚKIO IMIE TZBCZJ | a a trias 

erkale rozmaite po 10 k. | l 5 7 zu 
E awal sukna w rozm. kolor. od 95 k. | W oddziale ubran dziecinnych; 

UCU rozmallych jedwabnych, wałnian, i bawałnianych odcinków. 

Na wszystkie inne towary bs boy. ii DM rabati ; $ wszystkie letnie i zimowe rzeczy będą 

Na kołdry i ciepłe chustki rabat od 20%» do 40%. | 0 | sprzedawane po cenach zmiżonych, 
f 10068 


Podczas wyprzedaży magazyn będzie otwarty od godziny 10-ej rano do 7-ej wieczorem. 


, T 


SEŁCHLORKU | Puluda. Fes, T-wo Handlu „Towar, kwa: e 


JU; UR i 


r. 


Można na długoterminowe raty baz doliczeń. 


Rozlatyni fitksandrówka"! am 
Nieżyń *y Cz A 


Fisharmonie Manhorgą me s meie m 
Fstórmoić Manborga 


wyróżniają się artystyczaem oddaniem 


Fisharmonie Manborga 


BEZ CHLORKU 
BEZ sODY, 
BEZ MYDŁA 
Sam pierze biel'znę. 
Żądzjcie wuzędzie. Paczka 20 k. 


hlud ih 


Two zh t 
AT Im 


LJ 


wyróżniają się trwałością konstrukcyi 4621 
Najwyższe nagrody za najlepszy gatunek 


w iit Wł JĄ Doiii „i k; RAA 52 LA | B PZA AR: N Wyłnczna sprzedaż w składzie fabrycznym 
J E ck! "Aer o 
"BU MAGN 4: 4 
KRESZCZATYK 22. : RY A i | l 0 


 WTŁĄCZNI REPREZENTANCI PIERWSZORZĘDNYCH NM || © 8 ŻY Kreszczatyk Nr. 50 tel. 30-99 
Powietrzne elewatory, ATOS YE Z" E LO Tj EG T atA 


składające słomę przy pomocy 1 robotnika, 


L lil niani mini Ruston, Proctor & G:-03 = i] - Założona w 1891 roku. j | == RORY zsjOdobrinć 
okomobiie, lokomot droż orki i 3 i 3 wszędcje 
Polecają wyroby Mow pen sia” | p<TOWE zbożówa Pk ią E wk dy ao: waj — TETTI | AS NO MN, tyiko MICHALA LEB EDIEWA. 
aszyny Żniwree zpagat wi kysz wk uow rsa = |=: 
Mack-Cormiek. Mio Gusz "= | Rud. Sacks "5 seii ruowe i wie. || B. KONARSKIEGO viru wor || 3 : 
; lorzędowe piciniki i przerywa» ; R = 
Akc. To Ventzki T: Sa Ag cze do buraków i zboża. i a M aa e C z 
w. 1 niki, Parowniki do paszy r w NAJWYŻSZYM GATUNKU: S 3 
H th GS h t Lokomobile. _ Miocarnie Perku: Motory naftowe stałe i lokomobile no- . f i ` = 3 S 
0 enri chraniz. parowe  Mlocarnie koni bez a pogoni a D a A Ocet kach mA P olitura a EE = 
czynowe, Prasy do słomy. Wialnie. poya spirytusowe do í do bielizny iN- D = 
Clayton & Shuttleworth „oo: fE R. A, Lister £Czo: uzy z |, kwiecie | KArDKA avad kanai „| È E 
ay on uUUuewur dioczmie paro» 3 E] |. |4 ziciskie dd skóry, litograficzne i inne. w płytkach, moaetkach i rozm. = 
we. Mtoczrnie konne. Siewniki koma mleka, łatwe do użycia, lekkie w ruchu, wyborne I Cenniki wysylrją się na żądanie, ' pe 
Mied dowe T Ą w działaniu, pięknej pni R , Farbka do bielizny „INDYGO KARMIN“ w płytkach sprzedaje Do biura 
E łocarnie konne, kie- się we wszystkich magazynach JUROTATU. 5Ż3R poszukują zdolmyoh mło- 
ię = mą doli A F merykańskie | M. Wolski i = per LLE zana || | broda ŚR oo dlE 
rogówki) naftowe do we f ong 
crai. Siewniki z talerzowemi radelkami. jez. polski tunday Wanra 
i EC, k 
Byk c Brony sprężynowe. Motory Champion "zdrów | h "Egzystvje A © Ą NA hl 5 rf % do Biura „Rerin: Kueszgzalii 
naftowe i benzynowe. 3% MII a A > dia 
í T Samuelsor & C-o walce młyńskie. 232-141 W. Na jk RODZA | oż: <a. 0 WJ 
raąkt*ry naltos | PPC wał oz aA. X 
-WO ume y w meryGe. we „Qil-Puli* 609 (2 m gw Druty kolczaste stalowe 3 X Pozzekue POREKZCZĄ kospodnE 
M WNE. ono z rz w WM % stwie ładzi Ó 
Gaar-ŚCco Piugi parowe =- samoctody 135 silne. Sieczkarnie wiał l * FAEAYKA TRAMIN MLTALOWICA 5 Drzew R. i i prakike, 
t Lok-mobile i młocarnie parowe. Mio- i niekacze Benthalla, nie Glayto- TE 7) Jia A wież), ak 
carnie koniczynowe, > s oniewicz 15 
Pul zat k at , RUDOLF MÜLLER wz Dpotrzebma miod dy 
Drescher, iu: 3 bielenia daren A na i Robera. | Bow ŚW | |Pe Zetos Raik pi 
Wi É k; s f: SE 10134 
. MOR dE | EZ p E gebie Sa NA DZZSREPIE CE 
n ; ot sydk | © ubernii 313 dziesięen 
ru, pielniki, bro- WLASNEJ FABRYKI ERĄ aketo W.-Wazyłkowskiej. 14 DES M z Z 124 dz. orne) ziemi, 
Br, Röber i Claytona, Wialnie i tałynki. ny iae 1a 4 } 2 M > z ATECA Gz 22 las brzozowy i ski o 5 wiej oda 
— w wi rm E K RE Z = S ewa z SA Pia 2. ic bow — Czer- 
a orai. r i SNERRE G © „Orstmilier". TAMOT niko yieaczadeniteyzy o Waien 
sy. ezenty. D T TER rep sa” EDokoje WATY dła malzen no. AI j Teleton No 65 455% ŻMASZYNO Mz yk Ata A 
ù dziesięćm, nagród owoco- st UL Dych 0008 
Farby w wysokim gatunku fabr. Hotzapfel i Zandr. twy, dum murowzny, i pok. Uładów- | ska- Nr 6 KA tónaci M. RE lipowa 0 E 
s (ka, Pi tkewsxi. 10157 | godz. 12 do 1 po poł. 10135 r 6533 wszyst. wygod. Wielka-Was;lk. 72 
m IDEĘ U E "ICM KROI EE m. 6. 10126 
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Redakter odpowiedzialny Rogina Żmijowska Drukarna Konka w Kijowie, ulica Śreoszczatyk Nè g8 Wydawca Antoni Zieieński. 


p a ar a W 


j j uznane za najlepsze przez poważne , 
I$ ar MONE d orga siły muzyczne. 


